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One^dajsza uota serbska do mocarstw na 
chwilę tylko rozjaśniła horyzont, który już po 
południu dnia wczorajszego pokrył się chmu­
rami. W czoraj rano Eurona odczytawszy świeżo 
notę serbska, nabrała humoru. Nawet wiedeń­
skie dziennik1 uznały, że nastąpił zwrot poko­
jowy. Ale kiedy po południu przeczytano notę 
P,L raz drugi — humor «ię popsuł, a prasa wie­
deńska, nie bardzo dbając o pozory konsekwen­
c ji, znalazła że w nocie tej Seibia nie zrzeka 
Sn niczego, f  i? brak tedy komizmu w tej tra- 
gouji której węzeł zaplątuje się i zacieśnia co­
raz bardziej.

Jak aż  tedy jest sytuacya rzeczywista?
Otóż faktem jest. że po nocie serbskiej sy- 

tnacya nie poprawiła się, Europa jest dzisiaj 
w sprawie serbskioj tam, gdzie była przed ty­
godniem Za inspiracją Rosyi bowien. Serbia 
zmieniła tylko nieco t a k t y k ę  dyplomatyczną, 
utrzymując nadal kierunek swoich dążeń i pre- 
tensyj Wprawdzie prasa angielska, francuska 
i część włoskiej, usiłuje udowodnić, że teraz, 
po nocie ouegdajszej, k o n f e r e n e y a  mo -  
c a r s l w  musi przyjść do skutku. Ale opinia 
ta  nie jest bynajmniej powszechną. W Wiedniu 
mają bardzo poważne powody do zajęcia tego 
stanów iska, że najpierw rozbrojenie Serbii i 
rokowanie. w7e dwójkę, a p o t e m  k o n f e r e n ­
c j a .  Jest to stanowisko zupełnie słuszno i lo­
giczne Zalety te jednak me wystarczyłyby do 
jego utrzymania, gdyby Austrya nie miała sil­
nej armii, i gdyby me popierały jej Niemcy, 
mające jeszcze silniejszą armię.. Bez względu 
tedy na słuszność i logikę stanowiska Austryi, 
utrzymuje się ono tylko siłą armat, na  których 
je oparto. Dzięki tym instrumentom Austrya 
może odmówić wrprost udziału w konferencyi— 
i konferencji nie będzie

Poza wszystkiemi obsłonkami prawności, lo- 
giiA i uzasadnień formalnych, A ustrya prowa­
dzi p o l i t y k ę  s i l n i e j s z e g o .  Aby ją wńęc 
przekonać, ze to polityka zła, potrzeba jej u- 
dowodnić, że m t jest silniejszą, ale — słabszą... 
Dolityka siły fizycznej jest wprawdzie elemen­
tarne ale i jedynie racjonalną. W szystkie kun- 
sztyki dyplomatyczne są jedynie „nadbudowrą u 
na dobrze wyćwiczonych i uzbrojonych bata­
lionach. mającą na celu więcej lub mniej wy­
datne- ich wyzyskanie. Diateeo Rosya i Serbia 
mogą robić jeszcze większy haias, mogą kon- 
cypować noty dyplomatyczne jeszcze bardziej 
zawiłe, niż onegdajsza, ą sprawa zażegnania 
wojny, może europejskiej, nie postąpi naprzód 
ani o krok dopóty, dopóki Serbia i jej prote­
ktorka nie zmianią swej polityki i nie zrzekną 
cię swoich aspiracyj.

Austrya sama jest dzisiaj silniejszą od Rosyi 
i  Serbii razem wziętych. Cóż dopiero Austrya 
''p a rta  o so ju sz  z Niemcami? W takich warun­
kach żądać od Austryi ustępstw, zresztą albo 
bardzo słabo, albo wcale nie uzasadnionych; 
*ak to czynią Rosya i Serbia, — jest niczem 
*0 nem, jak tylko p r z e w l e k a n i e m  sprawy.

Zapewne jest rzeczą bardzo smutną, że ten 
bankrut materyaluy i moralny, jakim jest Ro­
s ja , inoże swojem wichrzycielstwem doprowa­
dzić do tego, że ostateczny jego upadek będzie 
ukoronowany wojną europejską,. ale Francy a i 
Apglia, które mają najwięcej powodów do oba- 
rń an ir się tej wojny, powinny inne z tego 
fDchrzeuia wysnuć konsekweneye i nie żądać 
ustępstwa od Austryi. ale od Rosyi, której nie­
chaj wyperswadują bardzo energicznie niewcze-

Z. M I L K O W S K I .

sny zamiar zatrawania Austryi jej r śliwowicy” 
bośniackiej trucizną wielkoserbską.

Skoro zaś Anglia i F ran c ja  tego nie czynią, 
skoro nie wpłyną na Rosyę, aby przestała 
wichrzyć i robić takie niedorzeczności, jak  wy­
syłanie t. zw. „ o c h o t n i k ó w  k o z a c lt i c h “(!) 
do Serbii, którzy zresztą Anstryi nie zaszkodzą 
tak samo, jak nie zaszkodzili Japończykom, to 
wolno zakwestyonować te rzekomo wyłącznie 
pokojowe aspiracje Francyi i Anglii.

Zapewne oba te państwa niechętnie tylko 
godzą się z myślą, że ta Rosya, w której przy­
zwyczaiły się one widzieć przeciwwagę dla gor- 
manizmu, okazuje się ciężarkiem na szali poli­
tyki międzynarodowej za mało ważkim, ale cy­
wilizowana Europa tem prędzej powinna się 
pozbyć złuazeń i starych nałogów m jślenia i 
zrozumieć, że jedyną przeciwwagą dla Prus 
może być tylko z e s ł o w i a ń s z c z o n a  Au-  
s t r y a ,  j a k o  f e d e r a c y a  n a r o d ó w .

Niebezpieczeńswo wojny musi istnieć i wzra­
stać, dopóki w zapatrywaniach mocarstw za- 
chodn ch na siłę Rosyi i związana z nią jej 
mi ;yę historyczną, nie zajdzie radykalna zmia­
na. Dopóki F ran c ja  i Anglia popierając roz­
paczliwą politykę Petersburga, żj wią przekona­
nie, że to czynią we własnych, najżywotniej­
szych interesach, w o j n a  b ę d z i e  n i e u n i ­
k n i o n ą  i w y b u c h n ą ć  m u s i  p r ę d z e j  
c z y  p ó ź n i e j .

( T e l  „N. R e f o r m y " . )
W i e d e ń ,  12 marca.

Ja k  wczoraj wieczorem stwierdzono, w sytua­
c ji  zagranicznej nastąpiło znow pogorszenie, 
z powodu zapatrywań, panujących w tutejszym 
urzędzie spraw zagranicznych, który okrężną 
notę serbską uważa za n i e d o s t a t e c z n ą  i 
w y k r ę t n ą .

Dzisiejsze dzienniki poranne uwidoczniają to 
w szeregu artykułów i iuformacyj, dowodzących 
wielkiego zdenerwowania, panującego wr sfe­
rach miarodajnych,

„Reichspost11, organ Luegera, utrzymujący 
stosunki z najwpływowszomi sferami, donosi 
dzisiaj, jak  zapewnia z b a r d z o  w y b i t n e j  
s t r o n y ,  że sytuacya znacznie się  pogorszyła, 
zwłaszcza, że ogłoszona nota serbska nie za­
wiera zawsze jeszcze odpowiedzi Serbii na notę 
hi. Furgacha. Tłómacząc to tem, że Serbia wo- 
góle n i e  c h c e  d a ć  o d p o w i e d z i  n a  t ę  
n o t ę ,  a przynajmniej szuka wykrętu. Wiado­
mości, jakoby Austrya zamierzała podjąć nowe 
kroki w Belgradzie są nieprawdziwe. Austro- 
Węgry njs chcą podejmować w Belgradzie wię­
cej ż a d n y c h  k r o k ó w  dyplomatycznych,

Wczoraj wieczorem odbyła się w Wiednńi 
Rada generałów; dziś ma nastąpić stanowcza, 
półurzędowa enuncyacya urzędu spraw zagra­
nicznych w prasie.

Półurzędowy „Fremdenblatt" ogłasza artykuł 
wstępny, w którym oświadcza, że nota serbska 
me oznacza żadnego postępu w s y tu a c j i  zagra ­
nicznej — przeciwnie, zawiera ona tylko nowe 
zawikłania; Serbia bowiem żąda rozstrzygnięcia 
kwestyi spornej przez kompetentny trybunał, 
za który uważa widocznie konferencję mocarstw 
europejskich. ,. Fremdenblatt11 zapytuje, jaki 
właściude cel mają z b r o j e n i a  s e r b s k i e ,  
jeżeli Serbia nie ma zamiarów wojennych? Pół­
urzędowy organ utrzymuje, że przez notę serb­
ską sprawa nie jest jeszcze załatwiona i że 
A u s t r y a  m u s i  c z e k a ć  n a  o d p o w i e d ź  
n a  n o t ę  lir. F o r g a c h a .

Złe wrażenie wywołało tu pozwolenie, udzie­
lone przez Turcję, na p r z e w ó z  m a t e r y a -  
ł ó w  w o j e n n y c h  d l a  S e r b i i .  TDmaczą tu

tniaj machinacjam i Izwolskicgo, który wymy­
ślił nowy plan, zwrócony przeciw Anstryi. Mia­
nowicie podczas pobytn tureckiego m inistra 
spraw zagranicznych w Petersburga, Iz wolski 
przedłożył mu plan „entente” między Rosyą a 
Tnrcyą i żądał Odstąpienia, Serbii części Sandżaku 
za odszkodowaniem. Natomiast. Rosya gotową 
byłaby zgodzić się na znie ienie § 23 traktatu  
berlińskiego, który wkłada na Turcyę obowią­
zek przeprowadzenia licznych reform.

Projekt ten zwrócony jest w p r o s t  p r z e ­
c i w  A u s t r y i .  Monsrcłrth bowiem, zdaniem 
pism tutejszych, nie może się zgodzić na po- 
wie.kszenie Serbii kosztem Sandżaku. Austrya 
bowiem zwróciła Turcyi Sandżak nie w tym 
celu, aby go oddano Serbii^ Przypnszczają tu, 
że Izwoiski pertraktuje w tej sprawie z Wło­
chami, które projekt ten, jako zwrócony przo­
d y  Austryi. c h ę t n i e  p o p i e r a j  ą(!).

W y t w o r z y ł a  s i ę  w i ę c  z n o w u  b a r ­
d z o  n a p r ę ż o n a  s y t  y a c y a.

Jak  zapewniają na podstawie inforraacyj z 
Belgradu, a i m i a  s e r b s k a  przez ostatnie 
ćwiczenia i zbrojenia, doszła do znacznej dosko- 
rałości, jakiej n i g d y  n i e  p o s i a d a ł a .  Ser­
bia jest w stanie w połowie przyszłego miesią­
ca wysłać w pole 230.000 żołnierzy. Także u- 
z b r o j e n i e  aimii serbskiej jest obecnie z u ­
p e ł n i e  d o s k o n a ł e ,  a w razie nadejścia 
transportów materyału wojennego, znajdujących 
się. w drodze, Serbia na wypadek womy miała­
by zapasy am unicji n a  k i l k a  m i e s i ę c y .

Powołanym na zgromadzenia kontrolne Ser­
bom. należącym do pospolitego ruszenia, rozda­
no 50.000 karabinów Berdana. W  całym kraju 
odbywają się wcia.ż p r ó b n e  r a o b i l i z a c y e ,  
które okazały się bardzo skutecznemi i pożyte- 
cznemi dla armii serbskiej

Wręczenie noty.

W i e d e ń ,  12 marca.
Poseł serbski S i m i c z wręczając wczoraj 

bar. Aer< nthalowi notę serbską, wystosow aną 
do mocarstw7, zahawił u niego kwadrans bimiez 
oświadczył, że ta nota jest dowodem p o k o j o ­
w y c h  zamiarów' Serbii.

Bar A e r  e n t h a 1 oświadczył jednak, że dla 
rządu anstryackiego n i e  j e s t  o n a  d o s t a t e ­
c z n ą .  Austi ya oczekuje jeszcze odpowiedzi n a 
n o t ę  h r. F o r g a c h a

Rozmowna była prowad/ena zraałtą  w tonie 
przyjai lełskim, Po tej koni * jucyi bar. A cen tha l 
udał się do cesarza i przyjęty był na półtorago- 
dzinnem posłuchaniu.

Wojenne hasła.

B e l g r a d ,  12. marca.
Prasa serbska występuje oDecnie p r z e c i w  

r z ą d o w i  za notę wystosowaną do mocarstw 
Dzienniki piszą w o s t r y m  t o n i 1' ,  zarzucając 
rządowi małoduszność^ i wyyfępają przeciw' Ro 
syi z a  o p u s z c z e n i e  S e r  b i i.

„Mały ŻurnaF sądzi, że teraz Serbia musi 
się temtmrdziej zbroić do wojny, aby wojna ta 
nie skończyła się klęską Serbii. Dziennik ten 
wywodzi, że Niemcy, idąc na pomoc Austryi, 
m u s i a ł y b y w a 1 c z y ć n a  t r z y  f r o n t y .  
Na pomoc Włoch Austrya liczyć nie może, po­
nieważ Włochy nio zachowają fsię spokojnie, 
lecz wystąpią raczej p r z e c i w  A u s t r y i .  — 
Serbia opiera się nietylko na własnej ann;i, 
l e c z  m o ż e  l i c z y ć  n a  p o m o c  d z i e l n y c h  
C z a r n o g ó r c ó w '  i B o ś n i a k ó w .

„ro litik a“ twierdzi, że nota serbska jest 
b a n k r u c t w e m  p o l i t y k i  s ł o w i a ń s k i e j  
R o s y i .  Do walki z Austro-Węgrami na śmierć

i życie przyjść musi N i k t  n a  ś w i e c i e  n i e  
p o t i a f i  t e j  w a l k i  o d s u n ą ć  l u b  o d r o ­
c z y ć .

Konfereneya bałkańska
B e r l i n  12 marca.

Rząd niemiecki z g o d z i ł  s i ę  n a  z w o ł a ­
n i e  k o n f e r e n c y i  b a ł k a ń s k i e j ,  jednak 
termin zwołania jej czyni zawisłym od A u s t ry  i 
Dalej rząd niemiecki domaga się. aby konfe 
reneya miała na celu tylko p r z y j ę c i e  do 
wiadomości zmian poczynionych w traktacie 
berlińskim.

P a r y ż ,  12 marca.
W  tutejszych kołach miarodajnych objawia 

J ę  n i e z a d o w o l e n i e  ze  s t a n o w i s k a  
A u s t r  o-W ę g i e r, które nie chcą się zgodzić 
na konferencyę przed rozpoczęciem b e z p o ­
ś r e d n i c h  rokowań z Serbia.

„Temps“, organ ministerstwa spraw zagra­
nicznych, w y w o d z i ,  że teraz konfereneya jest 
już możliwą i dlatego musi być zwołana. Euro­
pę i konferencyę mocarstw lo nie obchodzi, czy 
między Serbią i Austryą odbędą się rokowania 
bezpośrednie, czy nie Chodzi g uregulowanie 
spraw e u r o p e j s k i c h  i w tym celu konfe­
reneya p o w i n n a  b y ć  z w o ł a n a .  S e r b i a  
z r z e k ł a  s i ę  z d o b y c z y  t e r y t o r y a l -  
n y  cli

R z y m  12 marca
Dzienniki tutejsze wprawdzie sądzą, że nota 

serbska pozostawia jeszcze niejasności; wyra­
żają jednak przekonanie, że z w o ł a n i e  k o n ­
f e r e n c y i  b a ł k a ń s k i e j  powinno teraz na 
stąpić

K o n s t a n t y n o p o l .  12 marca.
Turcya w sprawie k o n f e r e n c y i  bałkan 

skiftj zajmuje takie samo stanowisko jak Austro- 
Węgry i Niemej'.

Odszkodowanie ekonomiczne.
L o n d y n  12 marca.

W tutejszych kolach miarodajnych nota erb- 
ska węywrołała z a d o w o l e n i e  i n a d z i e j e  
li o k o j o w e. Spodziewają się. że w najbliż­
szych dniach nastąpi też odpowiedź Serbii na 
notę fen Forgacha. W  nocie tej powoła się 
Serbia na treść noty, wystosowanej do mocarstw 
i zaznaczy zresztą g o t o w o ś ć  r o z p o c z ę c i a  
r o k o w a ń  o. t r a k t a t ,  h a n d l o w y  z Ar~ 
s t  r  o - W ę g r  a m i.

Proponują tu  Serbii, ako odszkodowanie eko­
nomiczne od Austryi. żądanie transytu towarów 
serbskich, na calem terytoryum anstro-węgier- 
slciem, b e z  c ł a ;  twierdzą tu, że jestto kwe- 
styą żywotną dla Serbii, którą Austro-Węgry 
powinny jej przyznać, nie wj mawiając się istnie­
niem w Serbii zarazy wśród nierogacizny. Pod­
noszą tli także konieczność b u d o w y  k o l e i ,  
prowadzącej od Dunaju do Adryatyku.

Siły zbrojne Serbii.
Przećl kilku miesiącami pisaliśmy obszernie o si­

łach zbrojnych królestwa serbskiego, ponieważ je ­
dnakże w .ostatnich w ialnie miesiącach Serbia 
zbroiła się gorączkowo, tw orziła  nowe kadry woj­
skowo i uzupełniała dawne szeregi, więc niedawne 
jeszcze informacyo nio dają już obecnie wiernego 
obrazu armii serbskiej. Z tego powodu znane wie­
deńskie pismo wojskowe p. t. „Streffieurs militae- 
rische Z eitsehrift” podało obszerniejsze sprawozda­
nie o serbskich siłacli zbrojnych, z którego przyta­
czamy ważniejsze szczegóły.

Armia serbska, jak wiadomo, składa się z tak

zwanej armii n d ow ej, obejmującej trzy powołania, 
tudzież z pospolitego ruszenia. D w a pierwsze po­
wołania twojwj armię połową, 'rzecle powołania 
i pospolite ruszenie przeznaczone są do służby gar­
nizonowej sztabowej. W edle ‘ spisów wojskowych  
pierwsze powołanie obejmuje lBO.OuO ładzi, dro­
gie zaś 1 20 .000 , ogól więc a-m ii polowej składa 
się z 2 8 7 .0 0 0  ładzi. Trzecie powołanie obejmuje 
136 .000 , a taką samą liczbę pospolite ruszenie, 
razem 2 7 2 .0 0 0  ludzi. Wobec tego w szystkie siły  
zbrojne Serbii składać się mogą z 554 .000  ludzi 
Są to jednakże cyfry idealne, które w znacznej 
części nie mają wartości praktycznej, jeżeli Blę 
zważy, że ustawowy stan piezencyjry, obejmujący 
w jesieni i zimie 2 0 .0 0 0  ludzi, malał nieraz d« 
7000. Skutkiem tego wspomniane pismo oblicza siłę 
armii polowej nc 250.1)00 ludzi, a liczby, odnoszą­
ce się do trzeciego powołania i pospolitego rnszo- 
nia, uważa za dowolne. A le te liczebne niedoma­
gania nie były jedynem złem, z którem seruski za­
rząd wojskowy musiał się porać, gdy kn końcowi 
roku ubiegłego zabrzmiało hasło wojenne.

Armia połowa ma być uzbrojona 7 milimetrowe 
mi karabinami repetwerowemi Hausera. W  tvm celu 
zamówiono w 1901 r. 9 0 .0 0 0 , zaś w 1907 roku 
••*0.000 tych karabinów, a 5 0  00 0  jednonabojowych 
kaiabinów Koka —  Hausera miano przerobić n* 
repetyery i do tego celu zakupiono lufy. Ale w sty­
czniu b. r. znajdowało się w kraju tylko 35.0(h- 
tych luf, rejzta była dopiero zamówiona. Ko koń­
cowi 1 9 0 8  r. z owych pierwotnych zamówień było 
tylko około 5 0 .0 0 0  w stanie dobrym, reszta czę 
ścią stała się nieużyteczna z powoda złej konser 
wacy i, częścią miała być rzekomo rozdana bandom, 
dosyć że jej w magazynach brakowało, a dokumen­
tów równie w tej sprawi nie było.

Przerabianie jeanonabojowych karabinów Hause­
ra odbywa się w arsenale artylerzyckim w Kraga- 
jewaczu. Prace te w początkach lutego postąpiły 
tak daleko, że jest do rozporządzenia 9 5  do 100  
tysięcy karabinów. Pierwsze powołanie ma star  
karabinów w liczbie 1 0 0 0 0 0 .  Drugie powołanie 
musi na razie poprzestać -o* karabinach Beru; a  
lctórvch l !Ciłi wynosi około 6 0 .0 0 0 . Na ntrzymanL 
trzeciego powołania, pospolitego ruszenia, t r dzieł 
Dand posiada Serbia 60  do 8 0  tysięcy karabinów  
starych rozmaitego systemu. Zapasy am unicji ka 
rabinowej powinny obejmować 1 2 0  milionów nabo­
jów, w rzeczywistości połowa tych zapaBÓw częścią 
została spotrzebowana. częścią znikręła. Zarząd ar 
mii od kilku m iesiec' rokuje z firmami 7a<?r»» 
cznćir.; • d.<stawę 30  do 50  tysięcy karsbięów  re- 
petytli:\v \cli i około 50  milionów nabojów Prócz 
tego zamówiono w ielkie zapasy prochu w Bruk­
seli

Bardzo ujemnie p rzed staw i się zaopatrzenie ar­
mii w karabiny maszynowe. Zamówiono 5 0  sztuk  
systemu Maxima, które dopiero w kw ietnia maą  
być dostarczone, 50  sztuk ma sprawie miasto -Lt'- 
grad, precz tego ma rząd zamówić jeszcze 150 
sztuk. Tak przedstawia sprawę tę fachowe źródło 
wiedeńskie, natomiast doniesienia z Belgradu m*’- 
wią, że wojsku dano w iększą liczbę karabinów ma­
szynowych, niż wynosi powyższa cyfra zbiorowa 
wszystkich zamówień. Najlepiej przedstawia się 
sprawa uzbrojenia arfyleryi, o ile pominiemy nie­
zupełną jeszcze znajomość obchndzenia się z nona­
mi działami. D ziała szybkostrzelne systemu Schnei- 
der-Creuzot przybyły w szystkie do kraju i zostały 
rozdane pułkom. Działa są dobre i zaopatrzone w 
dostateczny zapas amunicyi. (Około 75 0  nabojów 
na działo). Działa De Bangew, przeznaczone dli 
drugiego powołania, są po największej części w do 
brym stanie i posiadają również do'syć amunicyi. 
Brak uatomiast zaprzęgów do'dział, W  jesieni ro­
ku ubiegłego rząd serbski zakupił w  łtosy i 2 .000  
koni pociągowych i- zamierza jeszcze jiabyć pewną

T rzy w Galicyi w czasach ostatnich, do za­
boru rosyjskiego odnoszące się, dwóm kobietom 
i jednemu mężczyźnie wytoczone procesy cha­
rakterystyczne, a wszystkie trzy mniej lub 
Więcej wyraźnie tyczące sie systemu prowoka­
cyjnego, jakim posługują s if  policja i polityka 
rosyjska, przypominają procesy, wytaczane po­
między r. 1865 a 1874 gromadkom pofjjycznej 
em igracji polskiej, która wyszła z kraju skut­
kiem upadku powstania r. 1863. Ciągłość ich 
oburzała i o rozpacz niemal przyprawiała ogół 
emigracyjny, oburzała opinię publiczną w kraju, 
obnizata szacunek dla sprawy polskiej w opinii 
publicznej świata. Em igracja, znajdując się w 
niemożności stłumienia ohydy fałszerstwa, bola­
ła nad nią. Z zadowolnieniem przeto wieUdem 
przyjęła odezwę, podpiraną przez prezesa*). 
Towarzystw' w'zajemuej pomocy w Szwajcaryi, 
zwołującą ją  na wiec do Zurychu, celem roz­
patrzenia się w tej chorobie, przybierającej 
znamiona chronicznej. Wiec odbył się, a owo- 
cpm jego była broszura, ogłoszona drngiem J. 
Surem rnna w Zurychu, w październiku r. 1874, 
Pod tytułem:

«I) i e p o 1 n i s c h e F  ii 1 s c li e r b a n d e u n d 
d i e r u s s i s c l i e u S t a a t s r i i t ł i e  u n d  d e ­

r e ń  A g e n t e n “.
Je s t ona sprawozdaniem z obrad wiecu, roz-

*) Konrad W y s o c k i ,  prezes w r. 1874 pol- 
ekioh tow arzystw  wzajemnej pomocy w Szwajcaryi, 
przeniósł się po amuestyi do G alicyi i umarł w 
Brzemyśln, jako urzędnik sądowy, czy adinimstra- 
cJjny. Na etui g r a c y  i i w kraju otaczał go szacu­
nek jgólny

poczętych wyborem prezydenta, pułk. Zygmunta 
M i ł k o w s k i e g o ,  oraz dwóch sekretarzy, ob. 
Konrada W y s o c k i e g o  i Feliksa L e w i c ­
k i e g o .  Referował ob. K r u p s k i  a przedmiot- 
referatu stanowił: proces w miasteczku szwai- 
carskiem kantonu Vand, Y y e r d o n ,  wytoczony 
polskiej bandzie fałszerzy pieniędzy papiero­
wych rosyjskich, francuskich, niemieckich i 
szw'ajcarskich i p r o w o k a t o r o m  u r z ę d o ­
w y m  r o s y j s k i m .  Proces ów zakończył się 
r. 1872 skazaniem na wiezienie fałszerzy i p r o ­
w o k a t o r  ó w, czcra się różni od tego rodzaju 
orocesn poprzednich, w ytaczan ych  P olakom  we 
Francyi, Anglii i B elg ii. W procesach fran cu ­
skich, angielskich i belgijskich sędziowie śled­
czy, indzie przyzwoici i względanr dyplomaty- 
cznemi powoduja.cy się, prowokacyi urzędowej 
rosyjskiej nie wykrywali W ykrył ją sędzia, 
lubo człowiek prosty, znający jednak obowią­
zek swój a powodujący się w dochodzeniu je­
dynie względami na sprawiedliwość, dla czyn* 
nienia, której insty tucja sądownicza w społe­
czeństwach ludzkich ustanowioną została. N a  
tej podstawie przeto do onowiedzialności za fa ■ 
brykowanie pieniędzy w Szwajcaryi, po mia­
stach Zurych, Baden, Soloturn, Yverdon, do od­
powiedzialności, obok kilkunastu Polaków, po­
wołani zostali przysłany z Petersburga, z mi­
nisterstwa finansów, wysoki urzędnik, radca stanu 
Gabryel K a rn e  n s k y  i główny agent jego F ran ­
cuz, nazwiskiem B o u r b o n .  Ostatni z nich zo- 
stałuiwięzinny; tamten zaś powołany celem docho 
dzenia fałszerstw polskich za granicą r. 1864, 
kiedy rozDitkowie ostatniego powstania polskie­
go o fałszerstwach jakichś ani jeszcze myśleć 
nie mogli, przed uwięzieniem ucieczką się ura 
tował. Bourbon w więzieniu się powiesił. R a d ­
c a  s t a n  u, r o s y j s k i  w y s ł a n i e c  r z ą d o ­
w y  — poprzednik dzisiejszych generałów', puł 
kowników, „ s z t a c k r  ch s o w i e t n i k  o w“ i 
innych wojskowych i cywilnych, nieistniejącej 
jeszcze lat temu 38 o c h r a n y  kierowników —

w r a z  z P o l a k a m i  n a li a ń b ą c ą z a  f a ł  
s z e r s t w o  k a r ę  s k a z a n y  z o s t a ł .

Nie truuno wyobrazić sobie, jakie wyrok ten, 
przyzwoitości dyplomatycznej nie uwzględniają- 
jący, na gabinecie petersburskim wywrzeć mu­
siał wrażenie. Posypały się pod adresem Szwaj­
caryi w drodze dyplomatycznej groźne zarzuty, 
pretensye i reklam acje, domagając się niemo­
żliwego zadośćuczynienia, bo tyczącego si; uka­
rania urzędnika, który obowiązek swój sum1' u- 
nie spełnił. Ledwie nieledwie zdołał rząd liel- 
wecki zażegnać kłopoty, jakie na niego ścisłe 
a bezwzględne sądowych urzędników postępo­
wanie, wobec mocarstwa pierwszorzędnego, spro­
wadziło Ifsdowania o uzyskanie tego rezultatu 
całych lat dwra trwały i już się rządow i fede­
racyjnemu zdawać mogło, że na spokój ze stro­
ny Rosyi liczyć na pewno ma prawo.

Pewności tej nie zamąciło odkrycie w począt­
kach r  1874, przez policję kantonów Zurych, 
Ar^au Genewa, śladów fabrykacji w ciągu dal­
szym banknotów przez Polaków, którzy się juz 
wciągnęli do tej roboty występnej i w których 
rozporządzeniu pozostawać musiały narzędzia i 
sposoby, nie wykryte poprzednio.

Na podstawie tych przypuszczeń, nie ubliża­
jących Rosyi, zogniskowano dochodzenie w pa 
miętnym wydaniem jej Neczojewa, Zurychu, za­
rań wiofio i zaprzysiężone tiomaczy biegły* u 
K r u p s k i e g o ,  suid. medycyn}', i P a  w ł o ­
s k i  e g  o, handlarza tytoniem — zarządzono 
przejmowania na pocztach i w biurach telegra­
ficznych listów i telegramów do osobników po­
dejrzanych, których aresztowano w przekona­
niu, że tym razem śledztwo sądowe n ie  m o ż e  
m i e ć  do  c z y n i e n i a  z k i m  i n n y m ,  t y l ­
k o  w y ł ą c z n i e  z c z ł o n k a m i  e m i g r a c j i  
p o l s k i e j .

Nieprzypuszczalnein wydało się helweckiemu 
rządowi, ażeby rząd rosyjski, sparzony na prak­
tyce prowokacyjnej, me uznał w niej niemoral-

nooci głębokiej i ośmielił się Dróbować jej na­
dal. Ktoby mógł myśleć inaczej!...

Nieprzypuszczalność ta atoli zawiodła rząd 
szwajcarski.

Dochodzenie, ku największemu zdumieniu 
swemu, odkryło drugiego Kamenskv‘ego w oso­
bie przysłanego przez rząd rosyjski urzędnika 
prowokatora, znów r a d c y  s t a n u ,  nazwiskiem 
P e r  e t z. Kamee skyego zastąpił Feretz. Wiado­
mość ta  nie tylko rząd federacyjny zdziwiła, 
ale przeraziła. Groziło mu powtórne w krótkim 
odstępie czasu narażenie się na kłopoty dyplo­
matyczne. Co z tym fantem miał począć? Nieco 
innego, jeno to, co by go od kłopotu uwolnić 
mogło, a to: umorzenie procesu.

N araz przerw an o dochodzenie w Zurychu, 
dopuszczając się jednej nieformalności czy nie­
leg a ln o śc i, czy też nieprzyzwoitośei wobec rzą- 
dr, rosj-jskiego: pozost iwiono w rękach tłomi- 
czy wszystkie o r y g i n a l n e  listy i telegram ’ 
sądownie nr pocztach i w biurach zabrane 
„Eeprzyz-rtoitość" się na tem nie skończyła 
aloówiem um-zystępmoao tym Polakom, którym 
się oiicyalność loboty prowokatorskiej w oczy 
rzneua, ak ta  sądowe w Yyerdon i w innych 
miejscowościach, co pozwoliło wygrzebać im 
dowody na poparcie takicli faktów, jak  łożenie 
kosztów ua procesy i przekupstwa.

/ -.d przeto emigracyjny znalazł się wobec
referatu, zaopatrzonego w dowody autentyczne, 
upoważniające do ogłoszenia go drukiem pod 
dozorem komisyi, wybranej przez zjazd a zło­
żonej z  pułkowników Kurowskiego i Miłkow­
skiego i z obywatela Wysockiego. Komisja 
przetrutynowawszy starannie dokumenty i ich 
komentarze, wydała „ p l a c e t "  na Iruk bro­
szury, obejmującej ściśle udokumentowane zda­
nie sprawy z zakończonego w7yrokiem procesu 
w W erdon i z  przerwanych dochodzen sądo­
wych w Zurychu

Broszura, której tytuł wymieniony jest po­
wyżej, ma znaczenm dużej wagi dokumentu hi­

storycznego, tyczącego się metody polityczno- 
policyjnej, zasługującej na nazwę. „Prowokacyo- 
nizmu"

Prowokatorstwo polityczne znanem i prakt-r- 
kowanem było od dawna lecz nie metodycznie, 
bez systemu, dorywczo, stanowiąc, właściwość 
kłórnictwa, cwanego „babskiem", wstrętnego 
osobnikom ułci oboje„, zajmującym stanowiska 
poważne. Do dyplomacyi, mającej do powagi 
pretensję, wprowadził ją  Fryderyk Wielki, 
gwoli rozbiorów Polski.

W e wstępie do broszury „Die poluische 
Falscher Bandę1,, usprawiedliwiającym potrzebę 
jej publikowania, ustęp jeden powiada

„Faktyczne omówienia i dokumeut.y za dnie 
w nipj zabierają miejsca, pozwalając jeno na 
pogląd ogólny, przedstawiający się jak nastę­
puje: > Jedynym głównym i rzeczywistym sprawcą 
wszystkich przez Polaicow od r. 1864 po dzień 
dzisiejszy (19 paźdz. 1874, przyp. autora) poko­
nanych w Anglii, Francyi, Belgii i Szwajcaryi fał­
szerstw, był nie kto inny, jeno rząd rosyjski, 
który od początku do końca w roli prowoka­
to ra  i dostarczyciela i und uszów yystępoi ał“.

Wszystkie fabryki banknotów fałszywych za 
p i e n i ą d z e  r o s y j s k i e  były zakładane 

„Wszystkie operacje fałszerskie k o s z t e m  
r z ą d u  r o s y j s k i e g o  się odbywały.

Rząd rosyjski wysyłał urzędników rosyjskich, ci 
werbowali agentów i nsiłowadi laożliwią jak  n*1* 
w ięcej w  sp raw ę tę w ych od źców  po lsk ich  wikłać".

Po zastrzeżeniu się przeciwko chęci mrewiu- 
niania lub usprawiedliwiania tych ostatnich, 
autorowie „wstępu” zapytują:

Do jakiego celu — czyniąc to — zdążał rząd 
rosyjski? Co przez to osiągnąć chciał?...

Co P — Na zapytanie to odpowiedź sama się 
narzuca: chciał on polityczną emigiacyę polską 
z d e m o r a l i z o w a ć ,  celem zohydzenia jej w 
oczach świata i Polski (Dok. nast.)

x
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liczbę tych koni, ale to me w ystarczy w zupełno­
ści dla pierwszego powołania, drugie' zaś powoła­
nie, ograniczone na krajowe koniu całego zapo­
trzebowania pokryć n ie zdoła,

W ielk ie zamówienia poczynił rząd w dziale 
mundurów, rynsztunku, tudzież technicznego i sa­
nitarnego materyału Trzeba ię bidzie w Każdym 
razie z tem liczyć, ż e  m o b i l i z a c j a  o b j ą ć  
m o ż e  o b i e  f o r m a c y e  a r m i i  p o l o w e j ,  t o  
5 ® 11 Ł  i II. p o w o ł a n i e ,  a w i ę c  c o  n a j ­
m n i e j  1 6 0 .0 0 0  k a r a b i n ó w ,  8 .6 0 0  j e ź d ź ­
c ó w  i 5 6 4  d z i a ł  z potrzebną am unicją. T r z e -  
o i e  p o w o ł a n i e  m i a ł o b y  w s 1. a u i e w o ­
j e n n y m  4 5 .0 0 0  i c a r a b i ó ń w  i 8 0 0  j e ź d ź ­
c ó w  T rzecie powołanie i  pospolite roszenie zo­
stałyby uzbrojone w karabiny Berdaua, Peabodyego  
i  jednonLDojowe Koka Mauaera. N» te uzbrojenia 
oprócz części norm unego budżetu wojikowego w y­
dano 37  milionów lranhów, a z pożyczki roku 
1 9 0 6  około 4 5  milionów. Dalszych kredytów zażą­
dał już mlm ster wojny Zirkow .cz i częściowo już 
etrzymał.

Mówiąc o tej gotowości wojenne; trzeba uw zglę­
dnić ten -ważny szczegół, te  s t a j  l i c z e b n y  
o d d z i a ł ó w  p o w i ę k s z y ł  s i ę  przez chwilowe 
aktyw owanie szeregowców nieczynnych. Gdy zw y­
k ł i po jesi innych manewrsen stan prezenayjny spa 
Je na 6 do 7 tysięcy ludzi, to od październik ubiegłego 
foku przez kolejne powoływanie rezerwistów etan 
prezencyjny s t a l e  o b  ej m a j e  4 5 .0 0 0  ł a d z i ,  
» w ten cpusób do połowy styczni* b. r. c a ł e  
p i e r w  z e  p o g o t o w i e  o d b y ł o  2 0  d n i o w e  
ś w i e ż e n i a .  Od grudnia nb ijgłegc roku powoły­
w ani są oficerowie i podoficeiowie, tudzież kawale 
rzyści rezerwowi z drugiego powolanja po kolei na 
15-dniowe ćw iczenia. Od października stali pod 
bronią w g r a n i c z n y m  p a s i e  także rezeruIści 
■ trzeciego powołania.
I N ie można także pominąć milczeniom fantu, że 
Berh-a poza ramami właściwej armii żywo się zbroi 
na wypadek wojny. Liczne stowarzyszenia przygo­
towują do muz by wojnkowej lndność nieć'-owiązaną 
do tej słnżby, tworzą oddziały ochotników i „ban­
dy*, «źsby poprzeć arm>ę, a prztdew jzj stkiem  
wnieść pomogę i w ywołać powstanie w kraju n ie­
przyjacielskim. Bomby, dyram lt 1 miny mają nrzy- 
tom odegrać ważną rolę I z tego powoda materyały  
to sprowadzane są w znacznej ilości. „Te w szyst­
kie zarządzi ula —  powiada wapomnlane czasopi 
sn o —  jak niemniej pewna ekscytacja  narodowa 
każe przypuszczać, te  Anstro-W ęgry w wojnie z Sar­
nią będą musiały walczyć n ie tylko z  armią regu­
larną, a<e także z uieregularnemi formacjami, co 
wym aga specjalnego, a duto ludzi ^utrudniającego 
»abezpłeczenia n ołączei (etapów i stacyj). N iew ąt­
p liw ie armia s-rb sr - wzniosła się wysoko ponad 
dw noziom lichy, który *ywołał druzgocący sąd 
pułkowi ‘ka Masrina. Że to się stało tak szybko, 
.wojskowa nomenklatura powiada, że Serbia zbroiła 
aię „gorączkowo*.

Oto daus i  sąd o armii serbskiej dachowego pi- 
pma wojskowego w A ostry i. W idać z niego, że ar- 
jnia serbska obecnie przedstawia poważną siłę zbroj- 
pą i dobrze j“*t, t e  auatryackie sfe-y wojskowe 
Je nie lekceważą.

Proces zagrzebskl.
Zagrzeb, 10 marca.

(Lar p; w Zagrzebiu. — 2  jazd dziennikarsy. — /żen o ­
wanie się prasy niemiecko-madziarskiej. -  Oskarżeni* 
a obrona — V zmoczenie koalicji. — Nastió pod kor- 
i eem )

Piuv«s zagrsebski zwtócił owag<j na stolicę 
(Tiorwacyi eaiej niemal Europy. Saie rozpraw 
foją Bię od dziennikarzy i korespondentów naj­
wybitniejszych pism europejskich. Pomijając 
Jni całą prasę serbo-chorwacką, zarówno z mo­
narchii, jak i z Królestwa, która stawiła się 
w bardzo pokaźnej liczbie przedstawicieli, pod­
nieść należy wielkie zainteresowanie obcych 
dzienników, nawet nieanstryackich, które spe 
eyalnyeh zastępców swoich wysiały na miejsce 
procesu. I tan. zastąpione są w Zagrzebia 
;wszystkie wybitniejsze dzienniki s ł o w i e ń -  
■ i i e  i b u ł g a r s k i e  Z czeskich pism osobne­
go mają referenta „N a ro  d n i L i s t y " ;  dzien­
niki „Yenfcoy",  „Den" i „ P r a r o  L i d u - 
aastępaje wspólny korespondent, specjalnego 
te* wysłała sprawozdawcę „ Na r ó d .  P o ł i t i- 
Jt»“. Sosyę reprezentuje ks. Amizadjilż. spe­
cjalny iresp .nient „Odeskicb Novosu- i .Za 

Jt&spi; Obozrenja*, I l i j a  G o r e l i k ,  sprawo­
zdawca „Raak Bi iwa*, A P. M a r k o w i c z ,  
feferent .,Ncwego Wremeni" i H. B o c z k o -  
i r s k i ,  stały współpracownik kijowskiego .Sa­
du'.
i; Uadaarska prasa stosankowo barazo niewiela 
madesłała Korespondentów, a przyczyna tego 
iw_a. Zbyt dobre i dokładna ma informacje 
ae ntrony sfor rządowych w Zagrzebiu, by po­
trzebowała c ę  afiszować specyałnem intereso­
waniem ię sprawą procesu .o też ctr.ycb 
sprawozdawców w Zagrzebiu ma tylki> , 3t a- 
f  y a r H i r 1 a p“ i budapeszteńskie „C o r r. 3  u- 
r e s f l"
r Podobnie i niemieckie dzienniki me nadesła­
ły nikogo, co jest bardzo charakterystyczne 
dla tego procesu, który chcii łaby władza au 
gtryacko-rnadziarska w odpow lednii i dla siebie 
os-nietlemu przedstawić Europie W tym cela 
wydano też liczne lormalne rozporządzenia, 
które ogromnie utrudniają pracę dziennikarzom 
i szy Dkie i bezpośrednie przesyłanie wiadomości. 
Z pism niemieckich zaledwie „G r a z e r T a g- 
b l a t t *  nadesłał i to w spóźnionym terminie 
sprawozdawcę.

Z a to bardzo obficie stawili aię dziennikarze 
ODCOkrajowi. Dr Al b .  A b e r t im i, znany po­
dróżnik po ziemiach baiknósl ich i znawca sto­
su n k ów  wśród Słowian tamtejszy <1 zastępuje 

C o r r i e r e  d e l l a  s e r a *  i kilka innych 
dzienników włoskich Z Paryżu przybył kiero­
wnik politycznego działu „Petit oiirnai1, VI. 
M e r  m e i x, który od dłuższego cza^n podróżuje 
po Bałkame, naoczne obierając świadectwa sto­
sunków" obecnych. R G a u l i s  zastępuje nJour- 
nal des Debats*, a w ostatnich dniach prz; byli 
specyalni referenci paryskiego „Temps", „Petit 
Parisien*, „Echo de Paris* i „La Patne*. An 
gielską prasę reprezentuje Mr. L a u r e n c e  
J e r r o l d ,  wysłannik londyńskiego r Daily Te­
legra ph*, tudzież poseł dalmatyński, F. Lup i s ,  
stały korespondent „Timesu*.

Pierwsze dwa dar rozprawy n r  przyniosły 
nic nowego i ciekawego Odczytano bowiem 
bardzo szczegółowo całe oskarżenie, znane nam 
już z poprzednich uziennikaiskich sprewozdan. 
Dwa następne dni dopiero przybrały właściwy 
takiemu procesowi charakter i dostarczyły me- 
e0 więcej materyału.

Dwa uderzające momenty musimy podnieść 
zaraź na wstępie procesu. A to 1) że o s k a r ­
żę  n i e  przeciw 53 Serbom o g ł o s z o n o  i r o z ­
p o w s z e c h n i o n o  jeszcze przed rozpoczęciem 
procesu i to blisko na miesiąc, wbrew wszel­
kiemu powszechnie utartemu zwyczajowi publi­
kowania oskarżenia dopiero z chwilą stawienia 
się oskarżonych p-zed trybunałem.

A pamiętajmy, że bezpośrednio potem wyda­
ną przez 30 o b r o ń c ó w  k s i ę g ę  o b r o n y  i 
zdemaskowanie Nastića natychm iast skonfisko­
wano, grożąc zamknięciem nawet drukarniom, 
które by cię ośmieliły cokoiwiek w tym duchu 
u ,.ebie drukować.

W ten sposób zatem usiłowano najwidoczniej 
przygotować odpowiedni nastrój wśród ogółu 
społeczeństwa, a nadto odpowiedmo i zawczasu 
uprzedzić o procesie obcą, nieznającą stosuuków 
prasę. Rozumowano —  zresztą zupełnie logicz­
nie — że gdy te wszystkie zapędy „ w i e l k o -  
s e r b s k i e '  z wyraźrem  podkreśleniem ich 
a n t i c h o r w a c k o ś c i  i a n t i k a t o l i c k o ś c i  
zdemaskuje się niejaki wobec ogołu chorwackie­
go i przedstawi w cale; jaskrawej grozie*, wy­
wołała się w ;em społeczeństwie dawną zawiść 
i nieufność do Serbów, a co zatem idzie, — 

ouobne, jak  z& £nuen-Iiedervarego, ataki na 
Sei bów i protesty przeciw ich wszechserbskiej 
propagandzie, coby było tylko wodą na młvn 
rządu.

Niesteły jednak z a s w ę d z o n o  s i ę  n a  
t y c h  o b l i c z e n i a c h .  Prócz słabnącej coraz 
szowinistyczne; party wszer heliom ackiej i jej 
wodza dr F  i a n k  a, którzy w organach swoich 
wzniecili gwałtowną nagonkę na chorwackich 
Serbów, (choć sami s z p i e g a  N a s t i ć a  odna­
leźli!) —  Wszystkie inne partye i stronnictwa, 
zarówno terbskie, jak  chorwackie, z a p r o t e ­
s t o w a ł y  pizeciw szerzącemu się coraz bar­
dziej w Chorwacyi s y s t e m o w i  r z ą d ó w  
p r o w o k a t o r s k e h  i o s z c z e r c z y c h ,  uję­
ły się za krzywdą niewinnych ludzi, więzionych 
za patryotyzm i pracę nad oświatą i uświado­
mieniem ludu, nad kulturalnem i ekonomicznem 
podniesieniem społeczeństwa i wyzwoleniem go 
i  pod przewagi obcych.

Sprowokowanie afery „zdrady stanu" wywo­
łało wręcz odwrotny skutek, aniżeli przewidy 
wano. Spowodowało j e s z c z e  ś c i ś l e j s z e  

p o w a ż n i e j s z e  zbliżenie się Chorwatów 
Serbów, ugruntowało ich koalicyę. Nigdy 

jeszcze, w zaanej sprawie i najważniejszej Chor­
waci i Serbowie nie występowali tak  zgodnie 
i leanomyślnie, jak  w obecnym procesie. Dowo­
dź1 to zarazem ogromnego rozwoju i dojrzałości 
politycznej u jednych i urugich, zwłaszcza jeżeli 
się weźmie pod nwagę te jeszcze tak  niedawne, 
bo a przed 4 —5 la t orgie nienawiści wzajemnej 
se’ bo-chorwackiej w tym samym Zagrzebiu.

Drugi moment niemniej charakterystyczny, to 
o d s u n i ę c i e  z e z n a ń  g ł ó w n e g o  ś w i a d ­
k a  N a s t i ć a ,  na którego doniesieniach jedy­
nie oskarżenie całe się opiera, n a  s a m  k o n i e c  
r o z p r a w y ,  — po przesłuchaniu wszystkich 
oskarżonych i świadków, — uo tego stopnia, 
że gdy obrońcy domagali się niejednokrotnie 
skonfrontowania oskarżonych z Nastićem dla 
wyjaśnienia zarzutów, „bański stoi* (najwyższy 
sąa chorw.) odmówił temu żądaniu, nie wiedząc 
rzekomo nawet, gdzie się ODecuie świadek znaj­
duje. Wezwany bowiem został dopiero na ko­
niec następnego miesiąca!

I  ta  okoł'czność tedy bardzo jaskraw e rzuca 
światło na postępowanie władz policyjnych i 
sądowych w Chorwacyi. Najwidoczniej zachodzi 
tu  usiłowanie ukrycia głównego sprawcy pro­
cesu do ostatniej chwili rozprawy, aby następ­
nie wszelkie wyciągnięte z oskarżonych zezna 
nia i wszelkie nagromauzone w sali rozpraw 
„corpora uelicti" w odpowiedni sposób jego 
świadectwam’ oświetlić. Odgrywa tu  niemałą 
rolę ostrożność, i do pewnego stopnia obawa 
wprowadzenia głośnego prowokatora austro-we- 
gierskiego przed „forum publicum", któreby jak 
najsilniej powstało przeciw jego oszczerstwom.

Najwyraźniej stronnicze usposobienie sfer 
rządowych, działających wedle z góry obmyślo­
nego planu, potwierdza cały tok obrud, sposób 
i ton postępowania z oskarżonymi i obrońcami, 
którzy nieustannie muszą protestować przeciw 
naruszaniu praw, ustawą przyznanych powodom 
i obrońcom.

Argameuta, podstępnie stawiane pytania, bła­
he dowody, podnoszone przez stronę oskarża­
jącą, jaskrawo świadczą o tendencyi naaania 
całej sprawie jak  najbardziej uderzającego zna­
czenia propagandy politycznej, działającej na 
szkodę Austryi

W ystarczy przytoczyć takie zduimew a.iąee za­
rzuty, jak  n. p. ten, że oskarżony pracował 
energicznie w spółce rolniczej serbskie) (za ło­
żonej za bana Hedeiwarego!), albo, że do „So­
koła* przyjmowane wysłużonych w wojsku wie­
śniaków. Takie rażące kontrasty, jak powoły­
wanie się na artykuły, które po odczytaniu ich 
w sali rozpraw, me dają żadnego poparcia za­
rzutom. Prokurator tłumaczy się, że tak je  „ro­
zumiał* lub „objaśniał*.

Zeznania głównego „zdrajcy" Adan a P r  i b  i- 
c e v i c z a ,  jeszcze me ukończone. W yniki ich 
podamy więc niebawem. Fajo.

P>ątek, 12 Marca 19051.

nie Dędzic potrzebował robić użytku z prawa o 
wywiaszczemu, z a w i o d ł y .  Nie pomogły na­
wę,, usiłowaniu wprowadzenia demoralizacji do 
polskich szeregów przez szerzenie pogłosek, te  
liczba Polaków ofiarowujących komisy i twoje 
majątki w przededniu wy w taszczenie, jest tak 
wielka, że rząd praski wcale korzystać nie 
potrzebnje z przyznanego sobie prawa, pnym u 
sowego wywłaszczenia

Mimo tego wszystkiego z cyfr urzędowego 
sprawozdania wyczytać można, że dzieło korni 
syi kolon zacyjnej postępuje i szerzy spusto­
szenie w naszej własności ziemskiej.

Pomimo zmniejszonej podaży, z d o b y c z e  
kom isji kolomzacyjnej w r. z. Są inacznie 
w i ę k s z e ,  l iż  w rokn poprzednim. W r. 1908 
koinsya nabyła 14 dóbr rycerskich, w tej licz­
bie trzy domeny państwowe, cztery inne mają­
tki ziemskie i 32 gospodarrtwa włości?ńskie 
z ogólną przestrzenią 14.083 hektarów, wobec 
9390 hektaiów w roku poDrzednim. Z nabytej 
w r. z. przestrzeni przypadają 175? bektarj n? 
w ł a s n o ś ć  p o l s k ą .  Za hektar płacono w r. 
z. przecięciowo 1181 marek, wobec 1508 marek 
w loku poprzednim. Ogółom zdobycze kom isji 
kolonizacyjnej aż do końca r. z. wynoszą 
349.476 hektarów, nabytych za 323 miliony, 
Z tej sumy przjpada 237 milionów na nabytą 
własność niemiecką, a 86 milionów na własność 
polską.

Cyfry te wykazują bądź co bądź bardzo po­
ważne szczerby w polskim stanie posiadania i 
pobudzają społeczeiistwo nasze w Poznanskiem 
do czujnej straży przed zachłannością nie prze­
bierających w środkach wTogów.

Po p!oiw!i(łi posiedzeniach.
(Korcsp. Reformj

Wiedeń, 11 marca.
Drugie z rzędu posiedzenie Izby poselskiej 

przeszło już znacznie spokojniej, niż pierwsze. 
Wprawdzie posiedzenie było bezpiodne i wy­
czerpywało siły Izbj na dysku»yę nad wnioska­
mi nagłemi; jed n ak że, jak na obecną sytuacyę, 
ten spokój Izby powitany już został jako po 
myślna zapowiedź dia pozytywnej pracy parla­
mentu.

Ostatecznie i pierwszy dzień obrad, po bliż­
szej analizie nie przedstawia się rozpaczliwie. 
Mimo wrzawy, wy wołanej przez kilku zresztą 
zupełnie ouosobnionych radykalnych posłów 
czeskich, Izba ukonstytuowała się w zupełności 
i właściwie rozpoczęła obrady polityczne, zaga­
jone mową prezydenta gabinetu, Obcy, nie zna­
jący stosunków austryackicb, przypatrzywszy 
się hałaśliwym scenom pierwszego posiedzenia,
byłby odniósł najgorsze wrażenie, najmniej zaś. 
uwierzyłby, te  jest to parlament chętny i zdoł-
ny do pracy. Przyzwyczajeni do scen nieporów- -----  „ — —  , ,
nanie gorszych, obznajomieni z psychologia i ! trzebnja naw it najprym ityw niejszy-a wy^ad. A 
taktyką naszych stronnictw, innego są zdaniu. ’**■ ** “  * —•

brzmi oie w innie, w rzeczj w istośeł zaś nasz robo­
tnik w iejski nie cgłasza sio pisemnie, lecz od razu 
jedzle przed dniem 15  lutego. Skutek zaś je s t ta ­
ki, te  od trzech z górą tygodni leżą  w  pruskich  
granicznych biurach w  Iłysłowicacn, Nowym B .e- 
runiu i Innych setki naszych robotników, którzy  
potem, znękani biedą, wygrodzeni, zmaltretowani, 
muszą przyjąć takie warunki, jakie im tam podyk­
tują. Ponieważ z&a w  tym czasie wogóle zapotrze­
bowanie ie s t małe, przeto reazta wraca pieszo, o 
cłnebie żebraczym, „po klamkach", jak się robo­
tnicy wyrażają, do kraju. Tych część ociera się 
także o nasz urząd i  tych pan widział na dole w  
poczekalniach. Ci bowiem, którzy już raz zostali 
umieszczeń, przez urząd, czekają z pełuem zaufa 
niem n . termin dostawy.

—  No tak, lecz przecież polskim biurom ohyba 
nie wolno rozrzucać podobnych reklam u nas w 
krajach ?

—  Zapewne, ale co aię już u nas nie dzieje 
na tem polu! Oto pokaże panu jeszcze elekawbzą 
reklamę Jakiejś prywatnej ar  on er, we W rocławiu, 
która doi Lala się w nasze ręce. Ze względu na 
oryginalną polską pisuwnię, prosiłbym pana o do­
kładne jej podanie: „Bióco Conral Middendorp we 
Wrochuwiu na Nowi Taseneustrasso No. 25  a. daje 
bazdym poi: kim i galicsiskim  robotnikowi w ka­
żdym czasie dobro roboia do Dworuw i Fabrick*.

A  kiedy w krakowskim urzędzie będzie naj­
większy ruch ?

—  Około 16 marca. Mimo, ze gmach urzędu 
jest obszerny, to jednak wskutek rozwoju Instytu- 
cyi staniem y niebawem wobec nowych postulatów  
ze względu na pumieszczeuio robotników. W  roku 
ubiegłym mieliśmy zgłoszeń robotników 7,547. Co 
się zaś tyczy głównego .iczonu, to było tych zgło­
szeń w J908 roku w latym  1910, w marcu 1334, 
w kwietniu 6 7 8 . W  tym roku ruch będzie znacznie 
większy. W  nrzędzie nie byłoby możliwem tylu  
ludzi pomieścić. W skutek tego przygotowałem dla 
ludzi odpowiednie pomieszczenie poza nrzędum, a 
przeznaczone brnlyuM miejskie wystarczą zupełnie. 
Jednak jest to pomieszczenie tylko chw ilone. Dla 
Krakowa to n ie wystarcza, bo Kraków stał się 
siacyą przechodnią dia zarobkowego wychodźctwa 
z całego kr»jn. Jedne.m z najbliższych i najw ażniej­
szych zadać gminnej polityki socya'nej, winno być —  
mem zuaniem —  obok mieszkań robotniczych, jak 
najszybsze w ystaw ienie schroniska dla robotników, 
w związku z uizędom pośrednictwa pracy.

Nadto muszę podnieść jeszcze jedną Lardzą do­
niosłą sprawę: k o n i e c z n o ś ć  w y s t a w i e n i a  
h a l i  e m i g r a c y j n e j  p r z y  s p o s o b n o ś c i  
b u d o w y  n o w e g o  d w o r c a  k o l e j o w e g o .  
Proszę wyjechać tylko do Bogumina, a-zobaczy  
pan tan. n wą obszerną, piękną halę dia wychodź­
ców, a przecież Bogumin dziś wcale nie wyprze- 
dia Krakowa pad względem w ielkości rucha w y­
chodźczego. Tam jednak wystawiono już halę, u 
nas zad nie, może dlatego, że decydujące czynniki 
wciąa jeszcze uporczywi* wierzą w logonaę, że 
nasz chłop n_ w szystko przystanie 1 i«  nie po

W rzawę wczorajszą nazwać można p o l i t y k ą  
o d w r o t o w ą  obstrpkcyoaistów.

Ogólnie zapowiadają gładkie załai wienm 
konieczności państwowych, w sesji przedświą­
tecznej. Nie brakło też istotnie obj&wow, uspra­
wiedliwiających tę opinię, jak  np. zupełn e od 
osobnieme drobnej grupy posłów, wyprawiają­
cych hałasy, i odrzucenie wniosku o otwarci a 
Jvsknsyi nad oświadczeniem prezydenta gabinetu.

Radykali czescy zfłosil: onegdai akces do 
Unii słowiańskiej", i Której są  więc człon­

kami. Panowie F t essl, Ońoc, T isy, Klofacz i Zem- 
liczka nie doznali jednak wczora żadnego po­
parcia ani ze strony narodowych ani politycznych 
towarzyszów.

Natomiast przystępując do „IJni“ w chwili, 
gay już się oświadczyła p r z e c i w  obstrukcji, 
„implicite* zgodzili się na tę taktykę i muszą 
jej się poddać.

Jedną z dalszych przesłanek, na której opie­
ra ją  się nadziejo względnie snokojn ego przebie­
gu sesyi jest zupełna b e z o w o c n o ś ć  obstrn- 
kcyi w chwili obecnej. Sytuacya zagraniczna 
j e s t  w c i ą ż  g r o ź n ą .  Pokój monarchii a może 
i Europy, w i s i  n a  w ł o s k u  i co najgorsza, 
zależny jes^ od czynników, zupełnie nieobliczal - 
nych. N i k t  n i e  wi e ,  c o  j  z y c  i e  5i e  ^u-  
t  r o. Taka chw ila me jest stosowną do obra­
chunków politycznych wewnątrz państwa. — 
Wszyscy się spodziewają, że w najbliższych 
tygodniach, a może już w najbliższych 1niae.li 
sytuacya zagraniczna się wyjaśni, a gdy roz­
strzygnie się pytanie: pokój czy wojna, to zni­
knie także niepewność ciążąca dziś na całej 
ludności. Wtedy także przesilenie wewnętrzne 
wystąpi na plamę pierwszym.

Uznają to i czują w sz y s tk ie  stronnictwa, 
które obecny stan w polityce wewnętrznej uwa­
żają niejako za „proffizoryum wojenne" i  cze­
kają, aż niebo sie znowu rozjaśn. (albo grom 
z niego padnie. Prz. ied.). Obstmfesya nie znaj­
duje teraz żadnego odgłosu ani zrozumienia 
psychologicznego. Sesya przedświąteczna Więc 
prawdopodobnie me spraw: rządc wi większych 
kłopotów i parlament uchwali kontyngent re­
kruta i inne „konieczności*. Sz,

Komisya k u lcn M n ii.
Sejmowi pruskiemu przedstawiony będzie w’ 

tych dniach zatwierdzony przez króla n i emo-  
r y a ł k o m i s y i  k o l o n i z a c y j n e j ,  w któ­
rym przejawiają się już do perrnego stopnia 
skutki nowej ustawy andpolskiej t. j. prawa o 
wywłaszczeniu, uchwalonego dnia 20 maręa 
1908 r.

Bezpośrednim skutkiem usuw y jest z m n i e j ­
s z e n i e  8 i ę podaży majątków ziemskich w W. 
Księstwie Poznauskiem. Właściciele zirmscy w 
prz“w!Jywaniu dywersyi, j a t ą  w uregulowania 
cen ziemi wywołała nowa ustawa, wstrzymują 
się od sprzedaży i zajmują stanowisko wycze­
kujące. Gdy w r. 1907 ofiarow-ano Komisy i ko- 
comzacyjue; 407 większych majątków i 863 go­
spodarstw włościańskich to w roku ubiegłym 
liczna ofert spadła na 265, względnie 579. 
W cytrze tej bardzo maty procent ofiarujących 
ziemię na sprzedaż należy do narodowości pol­
skiej — poczucie patryotyf-zne bowiem w Po 
znanskien. jest tak wieikm a kontrola opinii 
publicznej tak  surową, że dci? znaleść się tylko 
mogą wyjątki, które Dy były zdolne dupuśoić się 
w tym kierunku zdrady sprawy narodowej.

Oczekiwania rządu, że SKatkiem ustawy o 
wywłaszczeniu wzrośnie liczba Polaków, ofiaru­
jących majątki komisyi do tego stopnia, że rząd

przocież to, w  elę w tym  ezasia dzieje na dworcu 
Krakowskim urą^a u m rstk in  pojęciom o j  rządku 
1 kultura

—  A jak w yglu ia  sprawa emlgrccyi do Czech 
i d# Francy!?

—  D c Ó iieob , M o r a w  i Sląsaa aasirysekiego  
wyjechako w  zeszłym  roku na roboty za uośredni- 
ctwern um jdu krakowsbleco 1 2 9 0  robotników  
W  tym roks uda się Bkierować w tamtą stronę 
bardzo znaczną liczbę wychodźców, którzy przedtem 
w yjeżdżali dc Pras. Z jednej strony kiem je tą  
sprawą W ydział "trsjowy w Pradza, a drogiej zaś 
działają nasze publiczne urzędy pośrednictwa pra­
cy. P lan  całej aLcyi ułożono na wspólnej konfe­
rencji. którą W ydział krajowy iw o ła ł z końcem  
grudnia nbibgłego roku do krakowskiego urzędu 
Pierw sze transporty odejdą już za parę dni.

—  Cu się zaś tyczy F  r a n e y  i, to W ydział 
Krajowy otworzył prsed kilknnastn dniami agencyę 
w Nancy, k lór.j kierownictwo objął urzędnik kra­
jowego biura pośrednictwa pracy, p. Maurycy M a ­
d u r o w i c z .  Urzędowi krakow Bkiema powierzył 
W ydział krajowy organizowanie i  ekspedyowanie 
robotników do F ran cji, dostarczanych przez inne 
publiczno urzędy. Kontrakty utotył W ydział krajo­
wy w porozumieniu z fraaeuskiemi syndykatami 
robotnlczemf. W arunki są dobre. P ierw szy trans­
port" odejdzie koło 2 0  marca.

Gzy pan sądzi, że akcja  osiągnie pomyślny 
rezultat?

—  D laczegóżbj sir nie m iiia  udać? Bardzo do­
niosłą w tym wypadku rzeczą jest fakt, że W y­
dział 2 raj owy, kiery zdawał się jakłś czas wahać, 
zdobył się w reszcie na pozytywną akeyę i po:ta 
no w ił ująć ją w swe ręce; sprawa zaś tak w iel­
kiej doniosłości, jak tu sza  em igracja, powinna oyć 
już dawno poddana kierownictwu publicznych czyn­
ników. I dlatego ostatni kroi W ydziału krajowego 
naleśy powitać, ja to  zapowiedź energiczniejszej 
działalności w tej dziadzinie, a zawsze lepiej pó­
źniej niż nigdy, gdyż za wiole jaż ofiar pochłonęła 
galicyjska anarchia em‘gracyjr.a.

Em&gracya rofcoialcza.
Z powodu zwiększającego się z każdym dniem 

ruchu wychodźczego, zwróciliśm y się o blii.ize wyja- 
śnienia w tej sprawie do naczelnika okręgowego 
urzędu pośrednictwa pracy, dr Knmanieckicgo.

—  Czy na ten rok zapowiada się w iększy ruch 
wychodźczy, niż zwykle? —  zapytał nasz sprawo­
zdawca.

•— Znacznie większy, a wpłynęły na to w nierw- 
szvm rzędzie zeszłoroczne klęski elcmentarn«. Do 
krakowskiego urzędu pośrednictwa pracy napłj-wrją 
od kilku tygodni wprost r o z p a c z l i w e  l i s t y  
od lndzi, skarżących się, że staju przed niemi w i­
dmo głodu.

—  A  to zapewus c z ę ś ć  takich eaekt. na dola 
w poczekalniach?

—  Ci, zapełniający poizenalnlę, u  przeważnie  
tacy, co wyjechali na oślep do nruskich biur gra 
nicznych, zwabieni rek lam am i, rocrzucanemi przez 
te biura w ty uiącach egzem p^rzy po całym hraju. 
Oto np ma pan takie reklamy biura w W -eikim  
C hełm ie, należącego do „Deutsche feldarbeiter- 
Zcntralscelle*; Ten czerwony, ułożony po polsku, 
dla poLkicb robotników, tamten żółty po rocku dla 
Rusinów Jest w tych reklamach na oko ot taki 
n iew in n y  ustęp: „Zwraca się uwagę robotników,
chcących otrzymać robotę przez wyżej wymienione 
biura, aby p r z e d  d n i e m  15 l n t e g o  19 0 9  
wcześnie zwracali s ię 1* Itd. Mówię, że to na pozór

K r o n i k a .
Kraków, 12 marca. 

Sukdlci na ofiary katastrofy w Mesł»vnie.
Z ambasady włoskiej w W iedniu  oirzymat re­
daktor naszego dzieln ika, p. M. Konopiński ped 
datą 6 bm. następnjący lis t .

PoBpieszam zawiadomić Pana o otrzymaniu listu  
który n ap istłeś Pan do mnie pod datą wczorajszą 
ażeby przesłać na moje ręce czek na kwotę 252  
lirów, zebranych świeżo w Krakowie na rzecz ofiar 
trzęsienia zlenr we W łoszech z in icja tyw y  „No­
wej Reformy*.

Dziękując gorąco za przysłanie toj sumy, z po­
wodu które, składki, podjęte przez Panski dziennik 
doszły do kwoty 1 2 5 2  lirów, mam zaszczyt prosić 
Pana. ażebyś zechciał być wobec szlachetnych da­
wców tłumaczem uczuć żywej podzięk, rządu 
królewskiego, równie jak mojej osobistej.

Proszę przyjąć, Panie redaktorzo, wyrazy nad­
zwyczajnego szscunka. Ambasador W łoch

podpis: A m rn a .
Rocznica Słowackiego. D rogie posiedzenie peł­

nego komitetu ubenoau setnej rocznicy urodzin Ju­
liusza Słowackiego odbędzie się dziś o godzinie 6 
popołudniu w sali Kopernika w Collegium Noyum- 
Na porządku dziornym . a) wybór przewodnicząc®' 
go; b) referat- komisyi programowej; c) w ybór ko 
mitetu ściślejszego

Z uniwersytetu. P. Nikodem P ajzuersk i, rodem 
z W . Ku. Poznańskiego, otrzymał w tutejszy10 uni­
wersytecie stopień doktora filozofii.

Z teatru miejskiego. Ludwik T h  ^ to r  
komtdyi p. n. „Moralność", którą w sobotę yy na 
*via teatr trakowski, jest jednym z ń afów tera-

ekich znanego tygodnika satyrycznego,1 „S i m p 1 1-. 
c i ■ a i m u s", gdzie od szeregu lat można czytać  
pełno gryzącej ironii jego artykuły i nowele. Jako  
pisarz sceniczny zachowuje tę samą zdolność sar­
kastycznej obserwacyi. „Moralność* porusza zaga­
dnienie obłudy etycznej w „państwie bojażni B o- 
i e j “, wyznaczając osobom i zdarzeniom komedyi 
teren offenbachowskiego „księstw a G erolstein*.

W porządku widowisk przyszłego tygodnia za­
szła zmiana w poniedziałek, nie we środę, ukazi 
się „Lilia W eneda*, w środę natomiast, po cenach  
popularnych „Romantyczni* i „Przyjaciel*.

B ieżący tydzień przyniósł dwa interesujące 
przedstawienia. —  W  poniedziałek gościł na  
scenie k .akow skiej ulubieniec publiczności krakon 
■kioj p. Michał T a r a s i e w i c z ,  który w przed 
stawieniu urządzonem na dochud Tow. ośw iaty lu ­
dowej. przypomniał jeaną z  najcelniejszych swoich  
kreacyj „Księcia N iezłom nego*, w dramacie Oal- 
derona-Słowackiegu

P  Tarasiew icza przyjmowano, j a t  zaw sze, owa- 
cjrjnie, a dochód z przedstawienia dzięki zabiegii- 
wości p. prezydentowej Leowej, której staraniem  
przedstawienie to przyszło do skucuu, zasilił kasę  
Tow. oświaty luduwej znaczniejszym  zasiłkiem.

W czorajszy wieczór przyniósł t r z y d z i e s t e  
z rzędu przedstawienie „Gara Samozwańca* N owa- 
czyńskiego. L icznie zgromadzona publiczność, przyj­
mowała sztukę i wykonawców gorącym oklaskiem .

Z d y rek cy i k o n cer tó w  k ra k o w sk ich  donoszą
nam: Po dłuższej przerwie odbędzie się znowu w  
niedzielę i 4  0. m. czwarty z  popularnych koncer­
tów sym fonicznych, które spotkały się z tak wiel- 
kiem powodzeniem n publiczności krakowskiej. Pro­
gram jest następujący: 1) W eber: Uwertura „Obe­
ron*; 2) Mendelsohn: Symfonia IV: 3) B eethoyen. 
Koncert Es-dur tp. Olga Drozdowska-Stoliowa z or­
kiestrą); 4j Gretry-M ottl. Suiia  baietowa.

Koncert kuinpozj torski Ludomira Różyckiego nie* 
odbędzie się w bieżąeym sezonie z powoau trudno­
ści technicznych nie do pokonania, które okazały  
się podczas prób ’t e  bilety sprzedane zwraca p ie­
niądze kasa koncertowa w składzie forrep.auów B 
Gaory elski-ej.

W  przyszłym tygodnia urządza dyrekcja  koncert 
Zygmunta ozwarci nsteiuu w Jaśle  dnia 13 b. m 
i k o n c e r t y  A l e k s a n d r a  B a n ć r o w s k i e ^ o  
w R z e s z o w i e  14 marca, w P r z e m y ś l u  16, 
w S t a n i s ł a w o w i e  13 i  w T a r n o w i e  20

„Lutnia" najbliższe swoje wieczory pośw ięca  
operze Program koncertu, zapowiedzianego na 24 
b. m., w ypełnią fragm enty z oper llozarta , W ebe­
ra, W agnara, Meyerbeera, R ossiniego, Yerdiego, 
Mascagu.ego, B izeta, Sm eiany, Czajkowskiego. —  
Prócz chórów i orkiestry weźmie udział w tym  
wieczorze p. W anda O t Ł ów  n a , śpiewaczka o p»- 
rowa. która występowała na scenach włoskich i w  
oporze lwowskiej i  znaną jia t krakowskiej publi­
czności z występów podczas sezonu opeiowego z  
przed kilku lat.

Wieczór drugi poświęcony będzie w yłącznie ope­
rze polski ij. B ile ty  dla członków Towarzystwa wy­
daje k&nmńarya „Lutni" od godz. 2 — 4  po połu- 
pniu, pozostałe „ab; wac może publiczność w księ­
garni K rzyżanow skiego.

Z tea tru  lu d a w eg o  Jutro daną będzie opere 
tka Messagera p. t. „Która? Mary a Blanka, osy  
Bianka sfarya?*. Rolę Michot objęła p. Zimajer 
rolę Maryi-Blanki p. Rapacka. W innych rolach 
wystąpią pp. Polenski, Turaki, Modzelewski, Z ieliń­
ska i Grabowska,

iSankfai s s tm o b ijcza  u m łodzieży . Niema prawie 
dnia, w który moy nie przyszło zanotować faktu  
jakiegoś tragicznego zamachu samobójczego lub s i  
m obujstwa, którego ofiarą pa la życie młodego -cło- 
wieka. I  dziś znowu około godz 4 rano aulą . r e ­
wolwerową usiłował odebrać sobie życie w m iesz­
kaniu własnem w Domu akademickim przy cl. Ja­
błonowskich, 2 0  lei.nl słuchacz filozofii w uniw er­
sytecie Jagiellońskim  Stanisław S. Rannego po u 
dzielenia pierwszej pomocy przew inzła karetka po­
gotowia ratunkowego do szpitala św. Łazarza n t  
oddział cbiraigiczuy.

0  cen y  w ęd lin  w  K rakow ie. M agistrat wydał 
szczegółowe sprawozdanie o podrożenia cen wędlin  
w K rascw le, które w slreszczoniu przedstawi* się 
jak następuje: W  maju 1908 r. podniesiono po raz 
pierwszy w Krakowie znacznie cenę wszystkich  
wyrobów masarakicn. Magisrrat interweniował wów­
czas u masarzy, usiłując ich nakłonić do pewnych  
ustępstw; nrtłowam s te pozc--ały jed u ik  bez -kut-—  
ku, ponieważ w owym czasie także przeciętna cena 
nierugaciznj podniosła się znacznie, mianowici- 
z 12 0  na 13 0  kor. za 1 0 0  kg. bitej wagi

Obecnie zuown podniesiono znaczuie eony w szyst­
kich wyrobów masarskich.

Ceny, po jaKich obecnie sprzedawane są w .uiiny  
w sklepach krakowskich, w yszezcgólnińśm y w je 
dnym z ostatnich numerów uaizego dziennika

Oto sprawozdanie magistratu stwierdza, źe  ooe- 
cne podwyższanie cen wędlin ukazojn się nieuzasa­
dnione z następujących powodów

1) Spędy trsoiy chlewnej na targach nia tylko 
aię nie zm niejszyły, aie przeciwnie wykazują i  ały 
wzrosl, albowiem w roku 1907 doprowadzono na 
tutejszą .argcw ieę 35.935 a*tnk, a w 1908 rokn 
36.86Ś eztuk; daiej kled, w styczniu 19u8 dopru 
wadzono na targow icę 3392, a w lutym o 0 2 ‘) sz ta i, 
u  w roku  bieżącym  doprowadzono- w stycznia 3 7 5 0  
s  w latym 3363 sztuk.

Z *ej liczby dostarczono do rzezni m w stycznia  
r. b SO’3, a w lutym 3006 sztuk, zaś n s z tę  wy­
wieziono do innrch miejscowości i za granicę kra­
ju; okazuje aię zatem, że dostarczona na tutejszą 
targowicę ilość nierogacizny wj starcza w zupełno­
ści do pokrycia zapotrzebowania miejscowego.

2) Ilość Świn dotkniętych węgrzycą i przegoto­
wanych w rzeźni m. w aparacie Rohrbecka nie 
przekroczyła 1/ł®/» ogólnej ilości trzody zanituj w 
rzeźni; jesi to iiosć tak miuimo’na, źę na wielkość 
spędu nie moi« mieć wpływu

3) Co się tyczy cen żywogo towaru, to wynosi 
ona obecnie 135 kor. »s 10t) kg, bitej wagi

Okazuje się więc, ż« obecnie zachodzi tylko n ie ­
znaczna różnica w porównaniu do cen nierogaci­
zny, notowanych od maja w rześnia 1908 r., 
kiedy nastąpi® pierwsze znaczne podwyższenia cen 
wędlin.

4) forów uująe eenj  wędlin w Krakowie z >*- 
nauu tych wyroDóvr w e Lwowie, wynika, że przy 
prawie równej cenie m erogackny, ceny krakowskie 

wyższe, i  tak np.: l  Kg. szynki gotowanej kra­
janej na części (w cząstkowej sprzedaży) kosztuje 
we i wowle 4 2 0  w Krasowio 5 2 0  K, mieszaniny 
we Lwowie 2-40, w Krakowie 3 60  K, a wreszcie 
cena kiełbasek wiedeńikloh we Lwowie pozostaje 
t* sama, t, j. 10 hal. za parę.

Jedynie ceny kiełbasy siekanej i Ł ajan ej są te 
samo w Krakowie, co i we L w onle

Zatwierdzenie wyroku, oąd w y żsiy  w W ieanln  
iatwierdził wyrok, wy dany przez krakowski trj bu- 

J nał sądu przysięg łych  w sprawie Duszyńskiego. —

prawdziwo angielskie, ceylony surowe 4 
1 palone aparatem najnowszego systemu A

WOJCIECH OLSZOWSKI
W K rakow ie, Mały Rynek, rćg  ul. Szpitalnej.
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Jak wiadomo, obwinieni o zbrodnio kradzieży z w ła­
maniem ao kantora braci EiDenschiitzów w Krako­
wie, do urzędu pod; tfcowego w Oleska itd., S tani­
sław D aszyński skazany  został na 8 lat, Stani­
sław Łacny na 5 lat, orez N. N adelstecher na 5 
lat ciężkiego więzienia. Skazani rozpoczęli odby­
wanie kary w więzieniu wiśnickiem.

Mordercy Ferberów. —  Jak się dowiadujemy, 
śledztwo w sprawie zamordowania małżonków Fer- 
Derów i służącej łlrożkównej w Paczółtowicach w 
nocy 2 0  grudnia z. r. zostało już ukończone i ak­
ta oddane proknratoryi państwa. —  Sprawcy tego 
morderstwa: Bercieki - B ilski i G o n i staną przed 
sądem przysięgłych w Krakowie w drugiej połowie 
kwietnia b. r. Odnośnie do tej sprawy zaznaczyć 
należy, że w szelkie pogłoski o udziale w tem mor­
derstwie Andrzeja K u r k a  są bezpodstawne, co 
miało stwierdzić niezbicie śledztwo

Nic-uczciwy praktykant. Wczoraj aresztowała po 
lieya 15-letniego chłopca N. Knpfermana, prakty­
kanta w hanJIu zegarmistrzowskim Pamma, przy 
nlicy Zieionej 1, 3. Knpfermann okradał od dłuż­
szego czasu systematycznie swego pryncypała, za- 
bien iąc mu zegarki i różne cenne przedmioty, 
które sprzedawał, trwoniąc pieniądze. Knpfermana 
po śledztwie polieyjuem odstawiono do sądu kar­
nego,

sekretarz ambasady tureckiej w Berlinie, nastę­
pnie jako radca legacyjny ambasady w Londynie, 
poseł w Atenach 1 wreszcie ambasador w Lon­
dynie. Z tej posady został powołany do objęcia 
teki ministra spraw zagranicznych. R ifaat pasza 
ożeniony jest z panną Rennenkampf, krewną gene­
rała rosyjskiego Reiiuenkampfa, który brał udział 
w wojnie rosyjsko-japońskiej.

Z kraju.
Powszeuiine wykłady uniwersyteckie na pro­

wincji- v> niedzielę 1 4  b m. odbędą Blę wykłady: 
w B i a ł e j  prof. dr Flacha: „O Stanisław ie W y- 
spiansk.m" (w  sali „Czytelni polskiej" o godzinie
4); w C h r z L n o w i e  prof. W ładysława Żłobickie 
go „Z fizyki knli ziemskiej" (w sali „Sokoła* o go 
dżinie 5); w W i e l i c z c e  dra W ładj sława Horo- 
dvski<go „O Janie Śniadeckim" (w sali teatralnej 
o godzinie 4).

Walne zgromadzenie Koła T. S L. w Mora­
wskiej Ostrawie odbyło się w nbiegłą niedzielę w 
Domu Polskim i wybrało na rok 19u9 nowv za­
rząd, który następnego drtla ukonstytuował się w 
następujący sposób: Prezesem ponownie Józef
W o j n a r o w s k i ,  kierownik polskiej szkoły; za 
itępcą prezesa Roman B r z o z o w s k i ,  inżynier 
górniczy; sekretarzem Franciszek C h o m a ,  nan 
ezyciel; zastępcą sek rtta iza  W ojciech W i l k ,  u- 
rzędnik podatkowy; skarbnikiem Karol M a k u c h ,  
nauczyciel; zastępcą skarbnika Jan P y j o r ,  egze­
kutor miejski. W ydziałowi Józef F r ą c z e k ,  ko­
wal, Antoni K a j o r ,  krawiec; Tomasz K ą e k i ,  
krawiec; Zofia K i e d r o n l o w a ,  żona inżyniera 
górniczego; Franciszek L i s t w a n ,  szew c, Adolf 
Z a r z y c k i ,  nauczyciel. Komisya kontrolująca: Jcl 
*ef K i e d r o ń ,  inżynier górniczy; Jan S n r m a ,  
krawiec. Nowy wydział w ytknął sobie jako naj­
ważniejsze zadanie zdobycie jak największej ilości 
członków T, S L.

Alarmujące wreści. Przed kilko tygodniami do­
nieśliśm y z powiatu bocneuskiego, zo w łościanie 
wycofują z Kas oszczędności Bwoje wkiaukl z oba­
wy przed wojną „z Tnrkiem*. W ycofywanie oszczę­
dności rozszerzyło się w całym kraju tak, że w iele  
Instytucji finansowych cierpi obecnie na brak go 
tówki W łościanie dotąd się nie uspokoili, nie wie 
rzą banknotom, które n siebie przechowują i, jak 
nam obecni; z powiatu bocheńskiego donoszą, cho­
dzą procesy ą z banknotami od kasy do kasj z pro. 
śbą o wymianę ich na złotą monetę, , w jej brs- 
ku na srebrną.

Z Zakopanego p is z , nam: Mylnie zostało umie 
■zcztne nazwisko p. Jana Skotnickiego, artysty  
malarra, jako wykonawcy programów na wi«czór 
Słowackiego, gdyż komitet n i zwracał się nigdy 
de niego s  propozycją wykonania ich.

R zeszów , 10  mares. (Z sali sądowej), Sprawa 
przeciw bodni sowi kolejowemu Andrzejowi Sromi- 
ekiemu. oskarżonemu o to, że pchnął kolegę swego  
Aleks. Żeliskę pod nadjeżdżający pociąg (Żełlsko 
uostał zaDity) —  zakończyła się wyrokiem uwal­
niającym.

Ze św iata.
Z ai mil. 7  powodu grożącej wojny zarząa armii 

austr o-węgierskiej, uznpełn ając w szystkie braki, 
■wrócił również uwago na duszp_sterstwo wojsko­
wa, Ponieważ duchowni wojskowi podczas wojny 
aie  mogliby podołać ayoim  obowiązkom, gdyż l i ­
sięta;, Ich stan jest za mały, więc na wniosek  
apostolskiego wikarego polnego w yszło rozporządza­
l i*  eesirsfae mocą którego w razie wojny do owych 
pułków piechoty i  s  n e lc o w  tyrolskich, w których 
wlęotj niż połowa sz e r e g  wców wyznaje tę mm*
,wiarę będiia przydzielony duchowny tego w yzna­
nia. Do każdej dyw isyl piechoty przy dzielony zo­
stanie duebownj katolicki jako proboszcz dyw iiyj- 
ry, który zarządza duszpasterstwem w dywizyi. 
JeŻeR są liezni innowiercy w dywizyi, których po- 
Arzebj religijne nie mogą być zaspokojone przez 
duchownych pułkowych, to dlr nich przydzieleni 
feędą odpowiedni d""zpasterze przy sztabie dywizyi. 
f r z y  formaeyaeh górskich obowiązują analogiczne 
przepisy. Proboszcze dywizyjni będą mianov, ai”  ze 
wiana rzynnego, reszta duszpasterzy ze stanu ezyn- 
Aego J n ieczynnejj W  razie potrzeby powołani 
Wędą także duchowni z rezerwy impasowej ns czas 
wojny i otrzym iją te ssm e pobory, jak duchowni 
powołam z rezerwy.

A w a n s  p o c z to w y . Jak donosi „ 7 e it“, zumiano- 
wranych zostało co dopiero 105  asystentów poczto 
w jch  z r., 19 0 1  oficyałsm i pocztowymi. Ten nad­
zw yczajny awans n ast-o ił na rachunek zwyczajne 
g j  awansu, ale Z tego powodu wcale nie odpadnie 
ewanr wiosenny, który każdego roku « tej porze 
następuje. Obecne mianowania mają być nadzi y - 
zzajrsm zarządzeniem na rzecz personalu urzędów  
nocztowych i telegraficznych. . . . .  „ .

Aresztowanie techników rosyjs • . » erl-
/Tagebiait* donosi z M i t t  w e  i d y ,  że aretztow aw  
tam  8  rosyjskieh studentów techniki. Dwóch z nic 
wypuszczono na wolność, inni zostali przewiezie 
Drezna. Wśród tutejszych techników, zwłaszcza ro- 
•yjskich, wywołało to wielkie wzburzenie. O przy- 
ezynacn aresztowania krążą rozmaite niesprawdzo­
ne nogłosEi

GłOuOniOrka. Wczoraj ukoczyła w berlińskim  
szpitalu Ch&ritó p«nna Klara Serval dwudziesto 
Jniowe wstrzymanie się od pożywienia, z czego 
todczas pierwszych dni także nie używała żadnych 

napojów. Post odbywał się pod ścisłym  dozorem 
iwócb lekarzy. Obecnie będą lekarze badać, jaki 
wpływ na organum wywrze podawania pewnych  
Środków żywności. P-nna S er ia l otrzymywać bę 
dzie jako pożywienie pewne przetwory (preparaty) 
w małych ilościach.
' Karyera Rifaata paszy Obecny turecki mini­
ster spraw zagranicznych Rifaat pasza, liczy 4 9  
la t  życia i rozpoczął swoją karyerę, jako drago 
juan tureckiego konsulatu w rosyjskim kraju za 
k&ukai kim. B ył następnie wicekonsulem tureckim  
m  Batum, Odessie, T yflisie, Petersburgu. Do właś­
ciwej służby dyplomatycznej został powołany jako

Reduta pra&y w Krakowie. Dokonane przed 
kilkoma dniami zamknięcie rachunków, wykazuje 
w dochodach 10 .055  kor 20  hal., w rozchodach 
4 4 1 1  kor. 8 hal., zatem c z y s t y  d o c h ó d  w y­
niósł 5 6 4 4  kor. 12 hal., czyli o 1183  kor. więcej, 
niż w roku zeszłym. —  W zabawie wzięło udział 
10 8 9  osóh. Sumę, stanowiącą czysty dochód, prze­
słano do Towarzystwa dziennikarzy po'skich we 
Lwowie, celem pomnożenia funduszu emerytalnego.

Ten tak niezwykły w stosunkach krakowskich 
sukces, zw łaszcza gdy się zważy, że komitet nie 
przyjmował naddatków, zaw’dzięczsć należy liczne­
mu gronu osób z inteligencyi krakowskiej, które 
dziennikarzom Dosp:eBzyły z pomocą w Ich organi­
zacyjnej pracy

W  pierwszym rzędzie położył zasługi Komitet 
Pań, na czele którego stanęła p. Michałowa Chy­
lińska i niestrudzenie spełniała obowiązki reprezen­
tacyjne. P. Janowa Federowiczowa, w ziąw szy na 
Meble uciążliwą funkcję rozdzielania biletów na 
galeryę, dokonała jej z ogromną dokładnością, a 
wydatnie pomyślnym skutkiem dla dochodów Re 
duty. Poza tem liczne zajęcia przy sprzedaży t .le -  
tów itp. przed zabawą, a przy sprzedaży kwiatów  
i szampana podczas niej, w zięły na siebie i speł­
niały z uszczerbkiem własnej zabawy, panie: Mi­
chałowa Chylińska, Józefowa Czajkowska, Jadowa 
Federowiczowa, A niela Grodyńska, Janowa K w iat­
kowska, Jerzowa 1 leszczyńska, Anna Starzewska, 
Wiktorowa Suska, Halina Urbańska, p. W ysocka z 
S' Ostrą i w. i.

Z Komitetu panów p. architekt Franciszek Mą- 
ezyński opracował całą dekorację lokalu, która tak 
povi szeebnie zyskała uznanie; p. d,yr. Boisk wspie­
rał Komitet Bwą doświadczoną radą i użyczył z 
wielką gotowością wielu rekwizytów do dekoracji 
i zabawy; prezeB prof dr Edmund Krzymuski 1 dy­
rektor W iktor Baraoasz odstąpili chętnie parę sal 
T owarzvs‘wa Muzycznego na rozszerzenie lokalu; 
p. Józef Sosnowski objął w iele funkcyj organiza­
cyjnych, wymagających czasu i energii- pp. Ilugu 
Flechner i Tadeusz Rżąca pośw ięcili się gorliwie 
urządzenia i khrow aniu kiosku szampańskiego,1 
który dsj bardzo poważny dochód i przyczynił się 
do ożywienia zabawy; tańcami kierowali pp. S ta­
nisław  6 . Żeleński, Karol Dawidowski i Leon Jan­
czewski; p. Mieczysław W alczak zorganizował 
l przeprowadził sprow adzen i domin, które były 
tak znacznem ułatwieniem dla w ielu pań; p. dyr 
Hock kierował osobiście swą orkiestrą; pp. Ludwik 
Zengteller l Edward Żeleński kierowali sprzedażą 
biletów wstępu. Poza tem dopomagali Komitetowi 
wykonawczema pp. Jan Scbwarzenberg Czerny, 
Bolesław Korolewicz, Jan Fedorowicz, Franciszek 
Karpiński, Feliks Nowotny i W acław Przybylski

Materyalny sukces zabawy przypisać należy w 
znacznej mierze przemysłowcom krakowskim, któ­
rzy licznie zgłaszali się  do komitetu, ofiarowując 
swe osiągi dla prasy, otaczającej ich z iwsze opie­
ką i życzliwem  zrozumieniem ich potrzeb. P, W an­
da Polierowa udzieliła całkiem bezpłatnie pokoju 
dla komitetu przez dni cztery; p. Karolina Michal­
aka. całkiem bezinteresownie wykoneła prześliczną 
a bogatą dekorację kwiatową; p. Eugeniusz Smi 
dowieź również zupełnie bezinteresownie dostarczył 
guptownyeh odznak dla komitetu, aranżerów i Ich 
pomocników; firma elsktro-teehn. AViśniewski i So- 
kolnlcki dokonała znacznego wzmocnienia św iatła, 
jedynie za zwrotem kosztów, obliczonych nader 
skromnie, użyczając bezpłatnie setek lamp, a inż. 
Król kierował pracami, nieustannie będąc na miej- 
en; p. St lg lick i ofiarow ał kom itetow i do rozporzą­
dzenia cały magazyn, peraonal robotniczy i osobi­
stą pracę nadzorczą przy dekorowaniu sal; dzierża­
wca Starego Teatru, p. Jan Dropiowski, przyznał 
znaczny opust od zwykłoj eony wyraj nu, a ,,o- 
ladto w dnia Re luty swoim znacznym kosztem  

przeprowadził silne wzmocnienie nw iitła, k re po­
zostało na stałe; drukarnia „Czasu" wykonała bez­
płatnie szereg małych druków, a po cenie kosztów 
własnych i z 1 0  procentowym opiócz tego opustem 
drrfci w ielkie (afisze i bilety); drukarnia Uniwer- 
sytetn Jagiellońskiego wykonała artystycznie prze­
śliczne zaproszenia po bardzo przystępnej cenie, a 
z całości przyznała opust 5 procentowy; drukarnia 
Literacka dostarczyła bezpłatnie tablic z napisami 
i informacyj do pochodu i tańców; firma Janeczek  
i Zlembicki dostarczyła bezinteresownie kilka mniej 
azych druków. Pozatem oddały przys>agi komiteto­
wi firmy: A. Raczyńskiego, Repetowsklego, Kna- 
pińBkiej, M. Jarry, Tad. Jabłońskiego i Ski, Jó ze ­
fa W ekslera.

Komitet poezuwa się do miłego obowiązku zło­
żenia serdecznego podziękowania w ssystk:m wy­
mienionym osobom i firmom, które bądź radą, bądź 
czynem, pospieszyły mu z pomocą, okazując sym- 
patye dla prasy polskiej i złożyły dowód, że nie 
obojętną im jest myśl zapewnienia bytu rodzinom 
polskich pracowników pióra.

Micnal Konopiński, Ri.dotf Starzewski 
gospodarze.

Sta,ustaw Koperw:k. 
przewodniczący komitetu wykonawczego.

W  niedzielę „Moralność" L . Tho-uy.
W poniedziałek; „Lilia Weneda".

e w torek: „Moralność".
We środę ; „Romantyczni" 1 „Prrviaciel“.
We czwartek- „Moralność".
V\ piątek; „Sen srebrny Salomei".

sobotę „Mazepa".
W niedzielę pop ■ „Kościuszko pod Raoisw lcum 1-; w ie­

czór; „Mazepa".
W poniedziałek: „Modelta"
Rtpertoar teatru ludowego.

W sobotę „Którn ?“.
Z kalendarza. V piątek 12 m an a : Grzegorza pir ; w 

sobotę 13 marca: Katarzyny Bonon., Kryst. i hiicef.; w 
niedzielę 14 marca: Leonr bm. i Matyldy.

Wschód słońca 12 marca o godzinie 6 min. 01, taohód
0 g. 6 m 38; dłngość dnia l i  godzin min. 37.

Z krakowskiego o&serwatoryum. Dnia 11 maro* żer 
jiom eti dosiadł od — 4‘8 d„ — 1-8 C.; baronie a  op_ 
dał.

Dnia 12 marca o godzinie 7 ran t stan jarnm etru 788-5 
mm., termometru 2‘8 C .; w iatr wschodni 

Składki. Dla A. Łakocióskiej złożyli N, N. 1 K, J. J.
1 K, 'Vojciechowsi£i 1 K.

Dis Bnlwińskiej złożył: Wojciechowski 3 K.

B ,  G a b r y e l s k r a ,  K r z y s z t o f  ory , 
K r a k ó w .  ASynajmuje i sprzedaje pierw­
szorzędnych tabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za gotówką lnb na spłaty na wei 
Jwndz.eetomiesiączne. Instrumenty używane od 
cen najniższych.

D zia ł ekonom iczny.
X  Telefony. Dyr. poc-tt ogłasza, że w jkazane  

w najświeższym spisio ab,;centów sieci telefoniczne 
w Iwoniczu, Jazowska, Krościenko nad Dunajcem, 
Łącku, Mogilanach, Rymanowie, S u iy m  Sączu, 
Szczawnicy i ZDarażu nie są jeszcze otwarte; otwar­
cie ich nastąpi dopiero na wiosnę.

x  Nawiązanie stosunków handlowych r Kró­
lestwem. R edakcja „Patryotyzmu Polskiego P rze­
mysłowego" w W arszawie, Nowy Św iat 37 , zwra­
ca się za pośrednictwem L igi pomocy przemysło­
wej on przemysłowców galicyjskich z prośbą o 
zwracanie *1 ę do niej po Informacja w aprawłe 
zbytu galicyjskich wyrobów w Królestwie. ToSże  
Domy agency,ne, pragnące podjąć się zastępstw  i 
firm z Królestwa na Galicyę, otrzymają od wspo­
mnianej reaakcyi w szelkie wyjaśnienia.

K ronika im w śkSL
L w ó w , 12 marca.

Minister Duięoa a Izba adwokacka. Minister 
G alicji, dr W ładysław  D u l ę b a  wniósł do lwo­
wskiej Izby adwokatów pisno, w  ktćrem oświad­
cza, ia  z powoda pow ołani- go na stanowisko mi­
nistra składa adwekatarę -i prosi o w ykreślenie go 
z listy  adwokatów. Minister zapewnia w ydział, że 
będzie arę czuł szczęśliw y, jeś li w nowym zakresie  
znajdzie sposobność przyczynienia się do podnie­
sienia moralnych i m aterialnych Interesów etann 
adwokackiego. W ydział Izby adwokatów przyjął 
z żalem ustawą wymagane złożenie adwokatury 
przez dr W ładytlaw a Dulcbę da wiadomości 1 u- 
stanowlł substytutem do objęcia kancelarył po nim 
i wykończenia spraw adwokata dr Stanisława  
Fonersteina we Lwowie.

Wystawa prac w arstatow studenckickicli 
Muzeum szkolne lwowskie, założone przez posła 
Germana, nr*ądzs wraz z L igą pomocy przemysio- 
W6j w połowie kw ietnia w loicala swoim przy ul. 
śvv. Mikołaja L 2 1  w ystaw ę robót wykonywanych  
w ubiegłim  półrocze, w warstw, ach stndenekloh 
L ig i pomocy pizem ys‘owej we Lw ow ie I w war- 
stutach szkolnych innych miast (Kraków, Przem yśl, 
Tarnopol, Nowy Sącz, Podgórze, Tarnów, Trembo­
wla, Nowy Targ, Stanisławów. Kołomyja itd.) W y ­
stawa potrwa dwa tygodnie a na zakońcrenie jej 
odbędzie się premiowanie najlepszych prac.

Podatek Od w id o w isk  przyniósł wo Lwow ie w  
roku ubiegłym 6 0 .0 0 0  koron. Z tego prawie poło­
wę, bo przeszło 2 8 .0 0 0  złożyi teatr, około 1 0 .0 0 0  
koneerta. a pozostałą resztę czyli ze 2 0 .0 0 0  dały 
kawiarnie z kapelą, cyrk, Celosseum.

Sprawa Siczyńskiego Obrońcy Siczyńskiego  
po odrzuceniu sprzeciwu przeciwko aktowi oskar­
żenia, o ezem już donosiliśmy —  wystosowali do 
najw. trybunału prośbę, o delegucyę do rozprawy 
p o z a g a l i e y j a k i e g o  lub pr»jnajmniej n i e -  
l w o w s k i e g o  sądu.

N ie ulega wątpliwości, iż  najwyższy trybunał, po­
dobnie jnŁ w roku zeszłym  1 obecnie prośbę tę 
odrznei. Jesil decyzya zapadnie prędko, to rozpra 
wa będzie się mogła odbyć w term inie już w yzna­
czonym, tj. 23. marca. Przewodniczyć » ł rozpra­
wia wiceprezydent M ilaszewskl wotowzć b ę lą  rad 
cy Rybicki i Terlecki.

Echa defraudacy . Śledztwo przeciwno b. dy­
rektorowi Związau kredytowego W eisemannowi zo ­
stało ju t ukończono. W eiem aunowi doręczono one 
gdaj akt oskarżenia. Wobec tego, że proknratoryi. 
państwa oskarżyła Weis3m«nn» tylko o sprzenie­
wierzenie, a nie o oszustwo, stanie on przed zw y­
kłym trybunałem kaiuym. Rozprawa odbędzie się 
w bieżącym miesiącu a najpóźn!ej z początkiem  
kwietnia.

Repertoar teatru IwOwAkingc.
W  piątek: „Svn królewski".
W ■ ibotę pop : „Kopci o stek ; wieczór: „Demon".
W niedziele pop.: „Wujawek Wania"; w -ciór: „Do­

larowa księżniczka".

Ambasador austro-w zgierski w Petersburgu, 
Ar. Berchtold, w r ę c z y ł  w c z o r a j  I z w o l -  
s k i e u i u  k i l k a  w a i u y c h  d o k u m e n t ó w ,

Ja k  słychać R osja  czyni na granicy za 
ehodnierj z w ł a s z c z a  w o k r ę g u  w i l e ń ­
s k i m ,  bardzo rozlegle przygotowania. Sytua- 
cya jes t bardzo poważna

Ochoiaicy rosyjscy w Serbii.
Belgrad. Ju tro  przybędą tu k o z a c y  i o f i ­

c e r o w i e  ochotnicy (?) r o s y j s c y .  Na ich 
cześć poczyniono o l b r z y m i e  p r z y  g o t o  wa- 
n i a. Następca tronu ks. J e r z y  sam ich po­
wita na dwórcu.

Przewói amnnicyL
Belgrad. Poseł serbski w Konstantynupolu, 

N e n a d o w i c z ,  wysłał tu bardzo zadowaliia- 
jące wiadomości o zachował fu się Turryi w 
sprawie p r z e  w o z u  m a t e r y a ł u  w e j e n n e -  
e o  przeznaczonego ala Serbii Minister wojsy 
Z i r  k o w i c z oświadczył, że obecnie Serbia bę­
dzie w stanie doprowadzić do końca swój pro­
gram zbrojeń

Weswanłe do bojkotu,
Beig^acf Wobec zbliżającej się wojny cłowej 

dzknm ki domagają się r o z p o c z ę c i a  b o j ­
k o t u  p r z e c i w  A u s t r y i

Para rodzaje arojay.
Budapeszt, Po wczorajszej konterencyi w 

sprawie traktatów  handlowych z p a ń s t w a m i  
b a ł k a ń s k i m i ,  oświadczył Lr. A n d r a s s y  
w gronie posłów, te  uważa sytuacyę z Serbią 
za bardzo drażliwa. W obecnej chwm zarówno 
wojna o r ę ż n a ,  jak  też wojna c ł o w a ,  nie 
sa wykluczone.

SLaicz n AcpruOttla-
Belgrad. Na wczorajszej Kaazie minLtrow 

odczytano telegramy posia ser oskiego w W ie­
dniu, S i m i c z a, o jego przyjęcia u bar. A erer- 
tnaia. Simicz domosł, że bar.. Aerenhtal w yra­
ził nowa; na wątpliwości, z powodu treści noty 
nerbikiej, którą uważa za n i e d o s t a t e e r n ą  
i n i e z a d o w a l n i a j ą c ą .

Aireatital o FrauoyJ.
P ary l, Specjalny korespondent „Echo de 

Paiis** w Wiedniu, przesyła swemu pismu roz­
mowę. jaką miał z bar, A e r e n t h a l e m .  Mi­
nister Aereuthal oświadczył, że Austro-Węgry 
uznają z wielkiem zadośćuczynieniem lojalne i 
bezstronne zachowanie się F ran c ji w całym 
konflikcie. F ran c ja  rr ję ła  sprawiedliwe stano­
wisko i Austro-W'^gry w przyszłości n i g d y  
j e j  t e g o  n i e  z a p o m n ą ,

Bar. Aerentnai oświadczył, że nota serbska 
jest d z i w a c z n a .  Brakujo w niej jasno wy­
powiedzianej opinii.

Hftemcj I Francja.
Kolonia. „KOln. Z tg ,u w półurzędowym arty 

knle występuje przeciw ostatniemu artykułowi 
„Tempaa" smakującemu Niemcy z t  poparcie 
Anstryi- „Temps" zarzuca także Niemcom, że 
chcą poniżyć Roryę. ,KOln. Z tg." kończy swe 
wywody:

„ U b o l e w a m y  z powodu tego artykułu za­
mieszonego w  piśmie paryskiem, zwróconego 
przeciw Niemcom. Jesttn  nieprzyjemny dysso- 
nans, kturego w ostatnim czasie, tem mniej 
można się spodziewać.

Zamach na magazyn praebn.
Belgrad. W  Ni s z u  aresztowano 'jednego 

Bułgara, posądzonego o nsiłowanj zamach na 
magazyn prochu w Niszu. „Polityka" twierdzi, 
ze innni uczestnicy zamacnu ukryli się w po 
selstwie a n s t r  y a c k i m.

Misya Błtaata paszy,
SoTia W bułgarskich k o ła ch  miaroat.jnych 

potwierdzają, że turecki minister spraw zagra­
nicznych, R ifaat pasza prowadzi w Petersbur­
gu rokowania o zniesienie §§ 23 trak ta tu  ber­
lińskiego,

Ustąpienie Tiitonlego,
Rzym p otwierdza się wiadomość o bliskien, 

ustąpieniu T i t t o n i e g o ,  którego następcą zo­
stanie S a n  G i n l i a n o .

Po zamknięciu nuincrc.
K r a k ó w , 12  m arca.

Namiestnik dr Bobrzy.iski w Krakowie. W czo­
raj wieczór odbyło się przyjęcie u delegata Fedo­
rowicza przy nlicy Basztow ej, wydane na cześć na­
miestnika, w >torem w zięli uuział naczelnicy włądz 
administracyjnych, rządowych i autonomicznych miej­
scowych oraz sąsiednich powiatów.

D ziś b godzinie U  przed południem udzielał na­
miestnik au d yeicy l w  gmachu starostwa w czasie 
kiAryc*' Drzedstewiij się namiestnikowi proiesor ks. 
Gabryś, b. rektor uniw ersytetu Jagiellońskiego, po- 
słowie: 1 ederowioz i Ptak, prezes Izby handlowej 
przemysłowej p, D attner, naczełnik admin. podatk. 
p. Gzao-n, sekretarz nam iestnictw a z Chrzanowa 
p, Krajińskl, 'nstrnktor sto parzyszcu przem ysło­
wych p. W itold strowski. pirofesorzy uniw ersyte­
tu Jagiellońskiego; dr Kader i Morawski. Następnie 
udzielił namiestnik posłuch*rii» całemu szeregow i 
osob interesowanych, między innym i dr NaUow- 
skiemn, które prowadził deputacyę dorożkarzy kra­
kowskich.

Służbę przy osobie namiestnika w czasie audyen- 
eyi pełnił komisarz starostwa p. Józaf W-ężyk. 
D ziś po południa o godz. 2 51 odjeżdża namiestnik  
pospiesznym pociągiem do Lwowa.

7uchwały rabunek Tolicyi udało się wyśledzić, 
kto jest epraweą zuch stałego rabunku, jaki spełnio­
no wczoraj popołudniu w kantorze wymiany pie­
niędzy p. dudy Birnbauma w Rynku głównym. —  
Jest nizn niejaki Rudolf O p r y c h ,  2 5  ła t liczący 
kelner Lez zajęcia. Oprych prezertuje eię bardzo 
elegantko i właśnie wrócił do Krakowa z Paryżr, 
gdzie był zatrudniony w jednym z tam tejszych za­
kładów gastronomicznych. PiawdoDodobnie miał za­
miar wyjeżdżać teraz do Ameryki, do czego po­
trzebne ma były pieniądze amerykańskie: dolary. 
Oprych dotychczas nie został ousznicany, prawdo­
podobnie w yjechał z Krakowa. Natom iast polieya  
aresztowała jego brata Leona O p r y c h a ,  także 
kelnera bez zajęcia pod zarzutem wspołwiny w ra­
bunku —  D alsze śieaztw o w tej sprawie prowadzi 
polieya energicznie.

Protokolant sądowy przed sądem. Dzisia. 
przed sądem powiatowy m karnym w Krakowie, 
przed sędzią p. Czerneck:m, toczyła się ciekawa 
rozprawa Mianowicie oskarżonym był praktykant 
sądu krajowego karnego dr F r e n k e l ,  obwiniony 
przez prokuratoryę państwa o przestępstwo z  § 312  
(obrazy urzędnika podczas urzędowania). Sprawa 
ts w zięła początek podczas procesn p. Haeckera 
z p. Janiną Borowską. Dr Franke), jako prakty­
kant sąaowy, polecone miał prowadzenie protokółu 
rozprawy, był niejako w ięc członkiem trybunału. 
Na rozprawę wiceprezydent aądn dr Pogorz lski 
: kazał wpuszczania na selę osób nieposiadających  
biletów wstępu, lub też nlcnalezących do srana 
sędziowskiego lub adwokackiego, a pełniący w tym  
eelu służbę przy drzwiach do sali, woźny aądowy 
Jar H&jżyka, miał w tym kierunku tak surowe 
polecenie, że wynik zły z tego ciągłe zajścia nie­
raz bardzo przykre. Między ln nem i woźny M , ty ­
ko. wzbronił wejścia do aall rozDraw protokolanto­
w i rozprawy drowi Freoklowi, Którego nie zulI, 
z czego wyniknęło zajście, podezat którego dr Fren­
kel ałownie obraził i osunął na bok woźnego, bro­
niącego mu wstępu do sali.

Z polecenia władz przełożonych, woźny M ajtyki 
wniósł doniesień e do sądn przeciw drowi F ren i ­
lowi, przeciw któremn wyznaczona była na dzisiaj 
rozprawa karna.

Na rozprawie dzisiejszej, sąd postanowił, w ce­
lu w yśw ietlenia istotnego charakteru zajścia, w e­
zwać naocznego świadka, pełniącego w . idy przy 
drzwiach korytarza służbę agenta policyjnego p. 
Nogę, i  w tym eelu rozprawa została odrc zoną

Z ćyccezyi krakowskie]. Kanoniczną metytueyę u tn j  
mali: lis. Stwoaslww iłm . .«K prob. w unbniu na probo­
stw ) w Wieliczce, ks. W Jady <ław Mendyk administrator 
w Wiełioace na prob. w Wrbblowicach, ks. Aleksander 
Rajda wikaryusz katedralny w Krakowie na prob. w 
Spytkowicach aa Zator. Przeniesieni: ks. Franciszek Fo 
ryś z Babic do Frydrychowie, ks. Franciszek Kotnleoki 
z Frydrychowie, do Dąbie, ks. Ludwik 1’łyn’ a z par. św. 
Szczepana d, kościoła katedralnego w Krakowie, ks. A- 
dam Gcrkicw.ez a Żywca do parafii iw. Szczepana w 
Krakowie.^ ę. j.dnard  Dziewoński z Kóz do Ż jw b , ks. 
T-deusz irabnrz * Międzybrodziu do Kóz, (w Mięazjbro 
dziu poiftda w ikaijasza z powoda b r a k u  k a p ł a n ó w  nie 
obsadzona), ba. Autom Michalik Sal wato ry^uin do Ko­
ścielca, ks, Stani&iaw Jiiras, uwolniony z posady wika- 
rvus*b w T rzebir'. ot-zymał 2 miesięczny ariup celem 
poratowania zdrown, k: dr ^en-gnu* Dsiadek Salw-to- 
ryarin  przsmaczony na w ;U rynsza do Traeoini. Miai o- 
wanv wUuinisłratorfM * Luhmu ks Franciszek Kostjw- 
ski wikeryusz z Myślenic Posada U  w:karyn8za w My­
ślę licach nie będz!s ua prouostwo
w l ubnia -ozpmany Z terminem do o kwietnw. g ,  dr 
Paw“i Ryłko otrzymał dal-zy ..■"łr-nrany nrmp.

Mianowa.ih. Minister spfftwrtfll wośat nadał n mczycie- 
lowi kt ia żernego dla męzczyzn wes Lwowie Józefo 
wi Szyporzowi, ad personam a  kt- r a ,b

Uniwersytet ludowy i«- A. Mickiewicza.
W piątek: p. Ant. Gałecki „Fotografia i jej zastofo- 

wanie w życia" (z oh. \zam świttlnymi).
Powszechne wykłady onlwersytecrae.

(W anli I  szkoły realnej przy ni. Studenckiej o 6 wiecz
W piątek 12 marna: doe. nniw Jag dr Roman Dy- 

boski „O Miltonie". . , .
Repertoar Teatru miejskiego w Kn owie.

W piątek: „Noc listopadowa .
W sobotę- .Moralność" L. Thomy

z&iieKszone
Rkbczpiicseśstwfi wojny.

(Teiegiamy ,,N. Reformy" z 12 marca.)

Przygotowania Kosyt.
Berlin. .Beri. T g b ltt"  douosi 2 O d e  e s y :  
Naczelni komendanci strągów  wojskowych 

O d e s a i t ,  W a r s z a w a ,  K i j ó w  i W i l n o  i 
gubernetorzy g r a n i c z ą c y c h  z A a s t r y ą  i 
N i e m c a m i g u b e r n i j ,  otrzymali telegraficzne 
tajne wskazówki, aby wszy st Kie tajne doku 
menta wojskowe i archiwa państwowe zaj>ako- 
wauo i po nadejściu odpowiednich wskazówek, 
wysłano w bezpieczne miajsca. W kołacn woj­
skowych zapewmajd, że wzmacnianie wujsk ic  
syjskich na granicy austryackiej i pruskiej 
z n a c z n i e  p o s t ę p u j e .

Berlin „Loc.Anzg." donosi z P e t e r s b u r g a :  
W tutejszych kołach oficjalnych żywo oma­

wiają treść n o t y  s e r b s k ; e j ,  przyczem pod­
noszą, że nota ta  n i e  m o ż e  z a d o w o l n i ć  
A u s t r o - W ę g i e r .  W  sferach oficjalnych wry- 
snnwają nawet wnioski, io  Austrya z powoda 
tej noty, bedzie się widziała zmnszoną do wy­
słania „ultimatum" do Belgradu.

Z Rady państwa.
(Telegramy , N Reformy" z 12 marea.)

Wiedeń. Na dzisiejszem posiedzeniu I z b y  
p o s ł ó w  odDywa się w  dalszym ciągu dyskr- 
sya nad wnioskiem nagłym posła H a j n a W 
sprawie konfiskat dzienników w  Pradze i całych 
Czechach.

Pr7.emawiałi posłowie L o e f f l  i J a r o s z  — 
poczen zabrał głos ministei sprawiedliwości, 
H o c h e n b u r g e r ,  który mówi1 wrsrod s t r a ­
s z n e g o  h a ł a s u ,  wywołanego prze*, czeskich 
radykałów, którzy krzyczeli:

— Abzug Hochenburge- ! i t. d.
Posrow ie ru scy  D n ie st iz a ń sk i i K o lessa  zg ło  

sili d ziś w n iosek  n a g ły  w sp raw ie  u n iw ersy tetu  
ru sk iego  w e  L w o w ie .

Posiedzenie trw a dale).

O dpow ied zia lny  redak tor i w ydaw ca:

M ichał K o n o p iń sk i.

N A D E S Ł A N E .

w ty m  dziaie m e poohodzą od 
redakcyi).

Łagodni* rozwainisjący środek domowj al* w «rBtkicb 
Któizj doznają doiej,hwosoi w trawieniu l iru rch  ikut, 
ków ńedząregc trybu życia. IKdoJŁr 2 K. Główno wy­
syłka prarz aptekarza A. MOLLA, c. - k. naJwornago do 

M&weę, WU-den, I., Tachlauben «. 76
W aptekach na prowincja rąda : przetworu k iiL_A.

Zwraca się uwagę na egłoszenio „ M y d ł o  
D y a n a" aptekarza Erenyiego Beli w Buda­
peszcie- 1754 2 5u

leMm i teleplm
tóiadomości Jo&tei M m f

i  dnia 12 marca.

Zmiany w a<nfras.adact&.
Wiedeń. W  najbliższym czasie mają w d y ­

p l o m a c j i  a u s t r y a c k i e j  nastąpić dalsze 
zmiany Obecny raaca ambasady w Petersburgu, 
ks. F i l r s ł e n b e r g ,  ma zostać zam*anowany 
posłem w D nźnie. Obecny poseł w Tangerze, 
br. L e o n  K o z i e b r o d z k i, ma być przenie­
siony do Lizbony, a hr.Tadeusz E o z i e b r o d z -  
k i ,  poseł w Kairze, ma być przeniesiony do 
Sztutgartu.

Zwołanie Se]mu czetk.egc.
Praga. Dzienniki czeskie donoszą, że bar 

B i e n  e r  t  h istotnie prowadzi rokowi, na o 
z w o ł a n i e  S e j m u  c z e s k i e g o  na krótką 
sesyę, przed świętami.

PosłLCbanie Bdlowa.
Berlin. Ks. Bulów miał wczoraj wieczorem 

posłuchacie u cesarza, które trwało trzy go­
dziny.

Kiusa tetegraf*ti£iie.
Wtedeń, ł'i marca. (Giełda południowa.)
Marki 117’—. Renta majowa Fi 40. H ta koronowa 

węjierska D1'S5. Ak->ye austr. aakł. krel. Ł2s —, Akcje 
ręg. aakł. kred. 734"—. Akcje Anjj’o&antn 246’—. A-ry« 
Un-antonkn t> >8‘—. Akcje Bankrs-aina 321'—. Aknj s LAa- 
derbuka 43o’50. Akcje kolei paustw-iwjon 881'2ć. <«®- 
cardj 102*50. Akcje kolei Eli>eih*l 4ai!F—. Akcja frfbrjk 
bron> 343'—. Akcje tytoniowe 33f —. Alpinj S30S0 
lim a k srany 624*—. Ajwj* pioaiciego Tow. śelaiacjfe 
2373. Lo»j i; reukie 184'50. Rrblf ar-J-50.

Usposoolanie: »łahcBfrlln. 12 marca. (G‘eM» poranna. .
Afccye aijujtowe 1 9 8 '- . djikoiitowe IB S '- .
Dapóeobiente- leniwe.

Giełda zbożowa.
Budapeszt, 11 marca pszenica na kwiecień 13 78 de 

13 79- psrrnica ra  maj 13'55- psaemca na październik 
11-83 "u 11-86: to uo kwiecień 1040 dc 10-41; ż jte
na październik 9-40 do 3 '41; owies na kwiecień 8-80 
do 8-81; owi.s na październik 7-56 do 7'57; knkurj- 
dŁa na maj 7-71 dc 7 72; rzepak na tierpieć 14'3'j 1* 
18-41. Wszystko za 50 Vg-.

Ofertj mierne, chęć kunna mierna, nsposohierie słabe 
piętna.

oryg. angielskie — 
Szt. od K. 6-60 do 22Fabryczny skład Kairy, walizy, torby, necesery, pledy, 

Pn.P̂ fÓU \ PARASOLEK 0eny baiecznle nizMe’ ^  Anastazy FRONCZ
oryginalno tyrolsk iepeleryny nieprzemakalne —

Kraków, Fłoryańska L. 17.
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t i r a  m O t J y o n f  ?
Mydło „Dyana“ bezwarunkowo musi znajdować sit. w każdym 

domu jako nadzwyczaj wyborny bardzo dobrze się pieniący, szcze­
gólni*1 przyj 'm m , nie uderzająco pachnący artykuł toaletowy do 
pielęgnowania skóry, któremu dano nazwę mydła z małą domieszką 
tłuszczu.

W skutek tego. że zawiera ono wielką ilość lanoliny, wybieia 
skórę i wydelikaca

Dla mężczyzn jest ono bezwarunkowo potrzebne do mycia 
karku, gdyż niejednokrotnie stwierd ;ono, że tym, którzy stale rano 
dobrze natrą kark  mydłem „ D y n . n a i  wymyją, nie tworzą się te 
tak często się zdarzające obrzydliwe boiaki, wyrzuty i rany. Ba, 
gdy nawet już one się znajdują, to wysychają zupełnie od mydła 
r D yana!‘. Jeżeli sobie życzymy, żeby te czyraki i wyrzuty prędzej 
zniknęły, to musimy we wieczór, nim się udamy na spoczynek, 
zwilżyć wodą mydło ,.Dyanau i owo miejsce karku nacierać' my­
dłem przez 1 do 2 ncont, przyciskająć lekko, tak, zeby się przy­
lepiła część mydła. To pozostawia się do rana. Trzy myciu musimy 
znów wyrzuty natrzeć mydłem i zmyć wodą. To z punktu liygie- 
nieznego jest rzeczą bardzo ważną, albowiem często można widzieć, 
jak  kark jest pokryty bliznami, pozostałemi po wygojonych ranach. 
Pochodzi to stąd, że czyraki i wyrzuty to wskutek tarc ia kołnie­
rzyka, to znów wskutek dotykania rękami lub też w inne najroz­
maitsze sposoby doznają zakażenia.

Mężczyźni, którzy zresztą mają przystojne rysy twarzy, któ­
rych atoli skóra na twarzy pokryta jest muiejszemi lub większemi 
wyrzutami i krosiami, mogą ie z u p e ł n i e  osunąć, używając stale 
mydła ,.Dyana“. Można to osiągnąć i w ten sposób, że się w wie­

czór dobrze mydli skórę twarzy, pianę zaschniętą zostav ia się aż 
do rana, a potem nanowo się mydli i zmywa. Do mycia można 
użyć wody wystałej lub zagrzanej.

Zdarza się często tak u pań, jak  i u mężczyzn, że mają na 
twarzy, a nawet na nosie większe lub mniejzze plamy czerwone 
i wypryski. Przez użycie mydlą ,,Dyana“ w sposób wyżej podany 
znikają one zupełnie.

Pan.o i mężczyźni, ieżeu mają szorstką skórę na twarzy lub 
plamy wątrobiane, muszą bezwarunkowo używać mydła ,.Dyana“.

Trądziki na nosie i na twarzy, błyszczące i potem posryte
nosy i skóra na twarzy nie są rzadkością tak  u mężczyzn jak
i u pań Mydło „Dyana“ jest jedynym głównym środkiem, który 
to usuwa niezawodnie i zupełnie.

Jeżeli się szczoteczkę do zębów potrze trochę mydłem „Pyana", 
to zęby są białe jak  śnieg

Białe, delikatne, pulchne ręce można mieć tylko przez użycie 
mydła ,.Dyana.<:.

J a k  pot z twarzy, tak  też można w kilku dniach usunąć
pot rąk, nóg i pachwin przez nacieranie mydłem „Dyana“ i zmy­
wanie.

Panie mogą w tych wypadkach, jak  wyżej, osiągnąć mydłem 
„D yana“ tensam skutek co mężczyźni.

T ak  do mycia niemowląt, jak  tez i większych azieci należy 
bezwarunicowo używać, mydła ,.Dyana“,

Mydło ,.Dyana“ zawiera tylko takie nieszkodliwe składniki, 
które do pielęgnowania skóry są bezwarunkowo potrzebne

Panie i panowie pow.nny także wr zimie codzień używać

mydła „Dyaua“, gdyż w zimnej, wietrznej i wilgotnej poi ze roku 
ręce pękaią i stają się szorstkiemi.

Działanie mydła ,,Dyana“ na ospowatą skórę twarzy wszędzie 
jest podziwiane.

Ten, u kogo na wiosnę pojawiają się szpetne piegi, powinien 
bezwarunkowo zamówić słoik kremu „Dyana“ i mydło „Pyana“, 
gdyż w ośmiu dniach znikają wszelkie piegi zupełnie.

Prawie wszyscy artyści i wszystkie artystki w Europie uży­
wają kremu .Dvana“, mydła „Dyana“ pudru rP y an a“ jako środ­
ków piękności, gdyż powszechnie wiadomo, że dzisiaj przez użycie 
środków piękności „Dyana", skóra rąk  i tw a rz y  najprędzej staje 
się białą, delikatną i miękką.

Mydło „Dyana“ nie zawiera gliceryny, lecz wyłącznie naj­
czystszy wyciąg żółciowy, jak najlepszy nńód i najlepszą lanolinę, 
które, jak  to uznano, są najlepszemi środkami do pielęgnowania 
piękności skóry i rąk.

Puder „Dyana,, nie jest bynajmniej szkodliwy, trzyma się 
twarzy zadziwiająco równomiernie i gołem okiem wcale go dojrzeć 
nie można. Je s t bardzo przyjemny, ma nicuderzającą woń i używają 
go nietylko panie, lecz także i mężczyźni.

S ło ik  s z k la n y  k r e m u  „ D y a n a “  (do użytku
we dnie i na n o c )  K  1 * 5 0

S to ik  s z k la n y  k r e m u  „O j a n a w (do użytku
na n o c )  I i  i*5.'ł

W ie lk i k a w a łe k  m y d ła  „ D ^ a n a *  . . l i  1*50
W ie lk ie  p u d e łk o  p u d ru  „ D y a n a *  (białego,

różowego, żółtego wraz ze skórka jelenia) . . . . K  1 * 5 0

Błotna dostać w całej Europie w aptekach i składach perfum. Mc/n* też nabywać w składzie głównym:

E r ć n y l  B ć l a ,  a p t e t a ,  B r c d & p e s & t ,  K d r o F y - H ć n t Ł
N a w et n a jm n ie jsz e  z a m ó w ie n ia  z a ła tw ia  s i ę  z a r a z  z a  za liczk a .. 1753 I 12

H A U  M I N A .  i W A b y h e b
j£. I  H ltH l -fik F Ł -J  Mii" EUJ I * najśw ieższe transporty ryb m orskich, rzecznych, żywych, lnty<

poleca H A  P O S T
Urzędnik państwowy

D o sz u k a  ie od kwietnia?-, r. mieszkania z dwóch 
pokoi i koehni w pobliżu śródmieścia. Zgłosze­
nia pod: R. 5, poste restante Kraktfw, za 
okazaniem kw itu instratowc go. 1838 1 3

Pianistka
adz;ela lekcyj fortepianu. Ul. Sobieskiego 7, 
parter. Ceny przystępne. • 1857

/ H. Psdwslńska
poleca swoja pracownię sukien damskich w 
Hórej wykonuje roboty według paryskich żur- 
uali. K.aków, Długa 32, I  p. 1813 1 3

tatizcisiK panienka
izr mająca okt ło 15 la t z dobrego domu. do 
pomocy w składzie herbaty, kawy itd. Zgłosze­
nia pod „Kasa i korespondencya“ poste rest. 
Kraków, za okaz. kw ita inser 1824 1 3

latell^entmi osoba
Znająca się na gospodarstwie wiejskiem i miej­
s k im , przyjmie posadą do zarządu domu łun 

pensyonaoi- w miejsce kąpielowem Zgłosz. 
„W. Z. ’ Kraków, Pijarska 5, partei t rawo. 

1818 1 3

1184 11 O

UL K?li"aryjsk£ 74 w Podgórzu

Pow ozy
wózki resorowe i zwykłe, karety, landa, tanio 
do nabycia w pracowni powozow S ta n S - j ł .  
S a d o w iń s k ic g o . 3817 1 5

h  5pr«dan.a tanio:
11 łodzi używanych, dobrze zachowanych, u- 
rza.dzenie strzelnicy flohertowai i balonowej 
z karabinkam i figurami ielaz" itp., garn itu r 
mebli wyścielanych, bęben studentki z pasem. 
Zgłoszenia: Łobzowska 33 w Krakowie u w ła­
ściciela. 1830 1 40

im
7, konc-pgyą poszukuje zatrudnienia. Mo­
że być pomocny koncesją przedsiębior­
cy budowlanemu lub majstrowi murar­
skiemu. Zgłoszenia pod J. W przyjmuje 
A dm inistracja rN. Reformy . 1815 l 2

Mowa pracownia
M i  M id i i iraó loaiay#

ul. Grodzka 8, II p.,
wykonuje wszelkie powierzone jej robo­
ty szybko, puktualnii i tanio. 1843 l 6

- Realność
piękna, solidnie zbudowana, z 5 pokoi i 
kuchni, ogrodu owocowego i warzywne­
go 165 sążni QJ, róże i winogrona pra­
wdziwe przed domem. ( ena 20.000 ko­
ron, w tem 6000 długu bankowego. Od 
rynku krakowskiego 30 minut drogi. 
Wiadomość: Prądnik Czerwony 1. 238 
fkoloma kolejowa). ibóo i  3

Do Sprzedania
używany motor parowy 7-mio konny. 
Wiadomość przed południem: „Diissel- 
dorfska fabryka11, Zwierzyniec. 134113Pierwszy w Krakowie

&M tsManót, mm i lmaio,
poleca je j 58 onojiepsie instminsntri 

iir.ii Krojo(0vcłi,
Wyłączne zastępstwo fabryk Bó- 
sendorfera, Ehrbara, W irtha, Ko­
ty kie wieża.-Zarazem najpraktycz­
niejsze krzesła do fortepianów.

prawdz. TOS. h e r& a tj  w
/32 funt, opak od

spec. skład 
oryg. Vi, %  ‘/w, V:._
3— 10 K Za unt (Kołkom roln. i ku­
pcom r a b a th  oraz arom. luźne herb. 
na wagę od 2 - 4  K za %  kg., wszyst­

ko świętalne

K s  P e iia s h !
również św iętalna K A W A  

surowa od K 2'20— 3, palona od K 
2 60—4 za kilo —  polecasmiirm wmbćmi
K ra k ó w , m io d o w a  3, 

filia Tow. P o p o w a  1 W y so c k ie g o  
z  M o sk w y . 1825 1 5

najśw ieższe transporty ryb morskich, rzecznych, żywyeli, bitych, wędzonych, m arynow anych oraz różnych  
gatunków  konserw, najlepsze m arki kaw ioru astrachańskiego. Uyjj/łki M prOMZyg USKUiSCZUlU sifi WMlW PGCZtO.

Adwokat Dr Pymidowicz
w Łańcucie, 1783 2 5

poszukuje rutynowanego, sa i.i.^ ic ln ie  
1 racuiącego,1 k o n c y ^ i e n t a .  Posad™ 
do objęcia z dniem 1 kwietnia 1909 r.

M ifó ra i l i t i f c y p
R y n e k  1 6 , dnia 15 mora o Id rana R y n e k  i e

I i c y t e c y
sprzedane będą; dwa bilardy, pizyrząd do gim nastyki, samowar, lornety 
poluwe, fortepiany, dywany', wózek dziecięcy, piękna m akata ręczna, ka 

pelusze męskie i inne przedmioty na tabUcy wymienione.

Ssali.1853 1 2

kurs m M c m a c H
ola raraMti panstewBi 1 jwttrfi pujed. i pedwajnej

urządza nadal, jak  w latach poprzednich, syStem nauk1 teoretyczny 1 pra­
ktyczny, według najnowszych wymagań c. Jc. Komisyi egzaminacyjnej —
Tiówież udzielam nauki stenogra u polskiej i niemieckiej, kaligrafii, kon­

w ersacji niemieckiej, korespondencji handlowej.
Dla Pań osobne godziny Korzystny rezultat zapewniony. Warunki przy­

stępne, dla mniej zamożnych znaczne ulgi. 1037 2 6

HEN&YK liflT TL IEB  .
C k. zaprzysiężony znawca. ksiąg handl. w Sądzie kraj i autor, 
naucz, raclntnk, państwowej w Krakowie przy ul. L>ietlo"sk>| 68.

w Towiede Podgórze, około 300 mor­
gów, z tego 2/g części ornego, reszta 
lasu, z budynkami, inwentarzem, z kre- 
sccncyą, z obsiewaiui, zaraz pod korzy - 
stnemi warunkami do sprzedania. Re- 
flektanci po bliższe dane zechcą pisać 
pod adresem: D. Z. poste restante Za­

kopane. 1830 13

różnego rodzaju jak : łososie (marynowa­
no i wędzone), sandacze, lungusty, wę-„ 
górze, sygi rosyjskie, sielawy, znakomito 
śledzie pocztowe, marynowane i inne 

w wielkim wyborze poleca

L. AKSKAH31
Kraków, Floryańska 31. Tel 949 .

Obok handlu pokoje do śniadań. Piwo* 
pilzneńskie marki B. B. Kawior carski 
mcsolom. B56 7 O

fi

\

Słtsiąca pragnie wyjechać z 
państwem do Ame­

ryki. Łaskawe zgłoszenia; ul. Smoleńsk 
I. 14, I I  p. 1825

i  w d a  mstfediefliR
sprzedaję 2 szafy, 2 sKły, 5 krzeseł, 2 kanapki 
atłasowe, trum eou, lustr*1 garderobiane, 3 oryg. 
dyy.any anatolskie. — Ulica Józefińska I. 17 
w Podgórzu. 1810 -2 3

m  l i i
Wskutek tiagicznej śmierci męża po­
zbawiona środków do życia poszukuje 
jakiejkolwiek pracy. Umie ładnie wy­
konywać u a ffy , in* m o g aam y  i białe 
szycie, mogłaby też zająć się zarządem 
domu. —  Zgłoszenia u dozorcy domu. 
Szewska 17, dla T , &  1774 2 3

P a r c e l a
w Łobzowie, przyłączona do Krakowa, przy dro­
dze, o b e j m u j ą c a  1410 sążni, frontu l i t  metrów, 
oparkaniona, wzdłuż parkanu obsadzona drze­
wami, z mater.ynłora budowlanym i planem pod 
willę do sprzedania. Parcela w uroczcm poło­
żenia nadaje się pod willę, fairrykć1, mleczarnią 
łab parcelację,-na 10 domów.” —i Zgłoszenia: 
Grodzka 17. w cukierni L. Malika. b iiłS  2 2

A  -ASTSJA
duszność w&kutek kataru

znika natychmiast 
przez proszek i papierosy

Dra Clćrego. Próbki za darmo, opiatnie. 
Pisać pod adr.: Dr Clery, 53, Boulecard 
St. Martin. Faris. 113 10 o

Z  Drukarni Literackiei w Krakowie, ul. Jagiellońska 10.

M&lątśk
4P w y d z ie rż a w ie n ia  od 1 kwietnia, 
2 kilometry od Podgórza, obszar loo  
mrg. Puśiednie.two wyłączone. Zgłosze­
n i  przyjmuje wprost 7 ą r z ą 4  d ó b r  
WoŁ-i O acb & sk a , p. Podgórze. 178S 2 3

Kawior niesolony, 1 Sigi, feielawk i, 
Mręgorz i łosoś marynowany i wę­
dzony, wszelkie ryby świeże i ma­
rynowane. Majonezy i aspiki rybne, 
Śledzie pocztowe i marynowane, P a ­
sztet. postny rybny, Ostrygi ostendz- 
kie, Angielski porter w ytraw ny —  

poleca firma 1804 1 7iL
W ylw nił n !M

(rarytas miodoberów) z 
własnej pasieki 5 kg. 

K 8 '.—- MasŁ.. stołowe najlepsze codziennie 
świeże 5 kg. K 10 70 rozsyła Jf. iM. F a rb a , 
P o d h a jc e  76 . 1846 9 oM a s ł o
naturalne, co dzień świeże, wysyła w 5-cio k i­
lowych paczkach franko do każdej stacyi po 
cztowej za pobraniem po cenio 10 K 60 h. 
J o z e f  h o n s i u  f l t )  r a r n a s ,  Sz» p e s -  

u l i a lu ,  Węgry. .1410 lTi 20

Sklepik
masarski i korzenny z powodu wyjazdu jest 
do sprzedania Ul. Zwierzyniecka U . 17.11 3 3FotM k rcsMI
teoretycznie 1 praktycznie wykształcony, obe­
znany dokładnie z wyrobem dach. cegieł i rur 
drenowych z egzaminem maszynisty, poszu­
kuje posady. Zgłoszenia pod j .  J. 40 iioste 
restante P o J j jó rz o . 1759 a  5

Częśf fcieFdijisO psUoattu
jest do wynajęcia ua warsztat lub skład. 
Piać. Matejki 5 . 1793 2 «

MPflj) pomocnik
z działu korzennego poszukuje posady od 15 
marca lub później, Zgłoszenia F. U p ,ste re­
stante S zczu c in . 1795 2 4

tfyyfcrjL

S o p o M
najdoskonalszy środek przeciw remna- 
tyzmom. newralgiom. ok aza ł się pomo- 
cnym w odm rożeniach . Ł ab o ?a tC ” y u m  
C hem . Sfvg. B ra b ir - f ,  R ra h ^ w  B i­

s k u p ia  10. 1789 2 10

m
posznk-je po-;edy współpracownika lub kiero­
wnika drogueryi. Zgłoszenia pod „Farmaceuta-1 
poste restante Kraków. 1653 5 6

A genci
do sprzedaży naszych, ni” mających konkuren 
cyk wyrobów: rolet i żaluzy,’, modny cli wyszy­
wanych i dretichowych rolet samoczynnych i t  . 
potrzrtini za bardzo Wysoką prowizją. Bronmow- 
sk! wyrób rolet i żnlu/yj z drzewa HOiZmann 
e oierket, Brcumoii (B m n a n ) Ceosfty K tres 
pond"nrya niemiecko j IMX) .

yKU.OOCKat C<XXXXXX50< 'X>rrXX>Ł"<XX

* J£»TpS!Ca-JC |
X usuwa calkovńńe w przeciągu 7 dni

Aiirwta Dra Ctetaffa |
Najlepszy nieszkodliwy środek do ntrzy- K 
man’a czystości i upiększenia cery. -  g  
Prawdziwy tylko w orygmal słoikach, 
któryrh opakowanie zaopatrzone jest za- y, 

rejestrowanym znakiem ochr< unym. Z  
Cen l K. 1-60. odpowiednie m /dlu  70 h. g  

x  Główne składy w 9 : ^ i i to r  3
A  Redyk, a p t : H. Bnrl nanskl I .ip ., ipt.: we ję

L v  n w lo : Zyijm Ruoker, ap .; v  'R ro- g  
4& oh : Leo Kr1 ir, k -i w H  w y m  \ 
Bil. s u :  R Jakubowski, apł ; w ^ r ' 8 . h  
m y ^ lu :  M Schwa “z,. apt.; w  J a r c a l a -  
w t_ :  J. W yszat/ckl apt.; w r &r n 0 - 
p o lu :  M. Krzyżanowski, apoek. D( Jul.
Franzos spiek.; w  G ró d k .i  Js.g , : | Jn. 
Hescheles, ap oLłady prócz tego we 
w uystk i ib aote ach i drogueryanh.
;x x x x x x x x x jc  K>ę>p< K x>o{xxx>: x  ^

J721 2 2*1L

wraz ze .sklejic-m korzennym , 
hardzo dobrze się rentujaoa, 
w riicl.łiwem rn: as loczku, z po­
wodu słabości w łaściciela jest 
<lo odstąpienia. — Zgłoszenia  
listowne przyjm uje Administr. 
-N. Uetormy« pod 1718, nm £ 3

N a r c i in i a ty z n i
gościec, postrzał (ischias) ł łam ania poleca się 
uśmierzająco nacieranie od wielu lat ogromnie 
rozpowszechniono, przez wielu lekarz; ordyno­

wane i przez znakomitości uznane 
1 innAi n t - d i  G au lih eriu e co m p o s iłu tr  

z prawnie zarejestr. m aika ochronna

N B E W O Ł “
"hemika dra Jułio=z8. Franzosa. aptekarza w Tar­
nopolu. Cena flakonu 80 hal. — 10 flakonów 
8 koron, nie licząc opakowania i traiilto. Ty­
siące liBtów i/.ickcz1 noycli do przeglądnięcia. 
Dwa razy dziennie wysyłka pocztowa. — Do 
nabycia w każdej większej aptece, wzgleanie 
w aptece chemika D r:i J u l iu s z a  F ra irc n s a  
w  " a r r r  loln W K ra k o w ie  d« nabycia 
w aptece ł h o n i e n  i  J : y o .  21 r> O

| |

Rządca drakami L, K. (Jói^ki.
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